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Wobec wzrostu drożyzny —  obniżka płac.

# a ł \ r! a a â ^ 0 (*Z' O -t e j  -o d b ę d z ie  s ię  w  s a li  R ady  M ie jsk ie j
O  posła tow . K. Czapińskiego na temat:

n!LatHłnyBh“
Złe zam iary min. Zdziechowskiego.

WARSZAWA 7 1Pr° iekt obniżenia P*a« o 7 i pól procent.
szawskie^ donosi’ ?p mi „ ,,bf bo W ar- każdy punkt w ypadłoby 40 groszy. Pensje sty-
rkowski ma zamiar insfald ^  : bu Zd21^-1 p n io w e  byłyby w| takim irazie njiższe od1 pio-

ąa >■* **?**■

Tajemniczy wybuch na Dębnikach.
WARSZAW *. 7 12 (te, * ™ ?  a k a d e m i c >'-

k(Avska zajęta jest badaniom t.,, j *.o 1'"cJ£ kra- ichni mieszkanie uległo ca łkow i lentu znjjjszicZenliU 
buchto który imiiał Imielsce _  wly-; a Wszyscy trzej mieszkańcy doznaii ciężkich o-
. « >  m z le a k lń 1 S ' t  ° * S ° 5 I Z  " 0Ca “

lo trzech studentów t a' . • Splrawcy Iwjybufchu W ł. Czajewskk KoWfal-
pulując nieostrożnie ładunkiem L  u '. m a!n i ~ Szponder odwieżiiieinii zostali' db szpitala. —
ezey , dostarczonego in u rw t o z e  lut- Jakiemu' celow i miał służyć naboi.' n'jO zdołano 
■ s r a  s p o w o a o ^ g  W  _  ^  ^  ' 1 •

* lmo„wa w  Chinach.
PEKIN 7 12. ( PAT)  c  t  W denie> — Zbro jna interwencja Japonji.

,reS1<)n 1 ° ! !  () bron na została^zHimJ I ^'lłkf>:rzys:ał sytuację., uderzył na skrzydło armji
Czan-c Tso Lina, zmuszajcie ją  db panicznej u- 
cieczki w  kieirunku Mukdbnu1. Cześć wtojsk

inn Ter. I ; ujmocni Się

Lindernu grozi kara 8 lat 
więzienia.

WARSZAW A, 7. 12. (fet. wł.}, 'Sprawa nadużyć 
p. Huberlfl Lindego została oddana władzom sądowym, 
P. I,i|nde będzie poeiągiięty do odpowiedzialności za 
udzielenie w imieniu PKO. gwarancji na sumę 14 
■1‘ysięcy funtów ang. dla ftrmy Johnsohn w Londynie. 
Gwarancji tej udzieli! potojemnie i z likcyjną liczbą 
księgowania. Pozalem 'udzielił jakiemuś pośrednikowi 
pożyczki1 w wysokości 3CO.OOO zł., w zastaw wątpliwej 
wartości papierów. W  myśl aktu oskarżenia Lindernu 
grozf. k,aya db 8 lat. wicrienia.

fe g o  linia ofcjronna z L \  i  ^  Tso Lin- 'kfóV 
msna pirzez zwolennSkóS‘ Ku Ze pcłniiC pr2e^ -
cofał się na Mutrden U°  Son9 LitlKa wy-

L O N E łY N : 7 12. ( P A T )  7  p  n,-.-
0 Song LwiPia Ilri fil- U, df?nosz4>

L ONDYM 7 - w KieirunKU Aiunuenu1. zesc wojsk
że w ,, ;* .  12- (P A T .) 2  p Pii.Mlll Czang Tso Lina uszła pogromu i umocni się
lek* a °  3 Linka uciekły sie ą "°fszą’ , p!ralwdoP0dob:nile na linjji rzekli List. Według
W lisIrL, t " ‘a” 0Wldje udając zatw feei^e Wrr at 1Szydl vviadomości Czang Tso Lin zaniechał 

js k  y 00 czang Tso Lina parłamem* Monrtzurji. W  mieśdte panika.
Z O swiaaczen P,m „  ,d P^Jiameintąrzystóhw! Czanr.
u s ia ły  za1 ^ e ̂ fo u i,
2  O świadczeniem r. • Piar âme,ntairzystófw! 
Ts« -in. ^
Chował koniieczj oftt-o • '  Podsl« !Pw, nie za-

Ki^c. Song Linp-

Nleby^ałB mrozy iae f f lla s z E c lT u iirc s r
RZYM 7 10 fp„,  ̂ , łU gC S I.

T t, ” luul uc

m  i  * r *  “ • » '  i  ~  • ” w * , , 7 r 1
2J&4 „ ?c,r lu,’ .p“  ' „ t  ftmomelr W fa
Śro* o w yc/J f: ° 'voaQ wielkich śniegów wc Włi0ęl l '  
11 ia Potlągo^ L !Póhlocnyck uąsląpjty \icziK 
stuegł. W  ^  Z okolicy Etny donoszą, że spadły n 
wzgórzu ASS:i zm arzła  część lagun. Na Pi asŁo 

Bl.\L()Gft0 j) a° l0MT)l10 18 stopni zimna, 
im n » n .  .. • . 12. (Pat.). W  całym kraju nia

TJtr TTL* J l̂cl

notowano 18 stopni zimna.

12’ (PaE-)- W  naiym kraju Pla. 
l^^ozy. w  Blałogradzle termomt ir

hu ją  nader silne
wczoraj ^  JJJ „  ^  . J L

j w  Sarajewie do 19 st#

wi.aaomosci u a uy iso lio  
objrony stolicy Mondzurji. W  mieśdie^ pianika 
Czang Tso Lip, 'widząc beznadziejuośt połb- 
żejnjiją , wyraził życzenie Wycofauta się z żyjcia 
czynnego i iopWścił Mukden.

Sąd doraźny w Osfrcgj
W ARSZAW A, 7. 12. (Pak). Sąd1 doraźny w Ró

wnem na sesji 'wyjazdowej w Ostrogu Skazał 4. grm 
tnfc, b. x Władysława Ctbślaka, lal 23 i  Maiksymiiljia- 
na Ł.uicbtię. lat 27, na karę śmieTcj za zbirodbię. mor
derstwa rabunkowego, dokonanego na osobie Anny 
Krawczuk w»e ws:i No^oLrajewo. p. (równł.cński. — 
Prócz skazanych • brał w  moirderslWie udział plutono
wy Stanisław Zagórski, którego spirawę przekazano 
sądiowi wojskowemu,1. Sprawcy zadali Annie Kraw
czuk szereg ran w  głowę i zirabowraI| 275 złolych'. 
 ̂ Prezydent; przychylając się do plrośby obrońcy, 
diaiowal obu skazanym w drodze laski życie

Pożar w  Gdyni,
Skandaliczny brak aparatów ratownicz.

WARSZAW A, 7. 12. (Cel. wł.), Wczoraj w nocy 
wt jednym z baraków' w 'porcie Gdyni, wybuchł po
żar z niewiadomych przyczyn. W ielkie niebezpieczeń
stwo groziło tak portowym zabudowaniom, jak też 
samej Gdyni(, gdyż w pobliżu1 ośrodka pbżaru znaj
dują ,się składy drzewa.

Akcja ratownicza została wykluczona, ponieważ 
okazało sięt że Gdynia nie posiada przyrządów ra
towniczych, tylko szczęśliwemu zbiegowi okoliczność,!, 
zmianie kierunku wlaltru, zawdzięczać należy ocale
nie Gdyni przed doszczęthem spaleniem.

irr«33*

Pogrzeb Reymonta.
.WARSZAWĄ, 7 12. (lei. w ł.) Pog|rzeb W ł 

Rejmonta od będzie się we środę. — Wczoraj! 
zWłoki zostały plrżdjwlieziOne db 'katedruGgdi^ 
ptodwiedziają (tumy publiczności!, |!#ok| zo
staną pochowane na Pofwjąskach Nad g'roblem 
wygłoszą pirzemólw&enia oprócz Cr.zymały-Sie- 
dleckiego, Ja|r. IwaszkićWficz i Wjilncenly Witos,.

D a ls z e  s u c is Jb ^  „ l ^ z ^ o l B n i a ' .

W ARSZAW A. 7. 12. (lei. wł.), Wczoraj obradował 
zarząd1 ,,W yzwolenia'1, na którem Uchwalono szereg 
utehwai, aprobującjTh politykę opozycyjną w .stosun
kuj d'o obecnego rządu. Jednak 'i to radykalne stano- 
wliisko ,,Wyzwolenia11,, njie zadowoliło kilku członków 
zarządu, sympatyzujących z grulpią Wojewódzkiego, ,a 
to Władysława KowalskięgOi Antoniego Tajanowiezą 
i J. Lullien lieekiego, którzy wystąpib. ze stronnictwa.

t—::: —
Straszny pożar w Kopalni.

LONDYNi, 712  (AW .) Z Kolorado Ido noszą, 
żel W  mriejscojwfósci Bouldor wybuchł lwi kopalń® 
Węglia poż.air,, skullLicm 'którego zginęło 40-tii 
pobiolników. Oddział iratunkclwij n ie ' mógł1 ura
tować płonących, gdyż nie posiadał hełimó(wPo- 
chlronnych przed gazami.
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lll-te PRZYKAZANIE
Oto obraz, który musi zobaczyć cały inteligentny l w ó w ! Oto fitin, n o ry  podziwiają miijony widzów 
całego świata! ’ Jutro w środę P R E M IE R A  w dwu pierwszorzędnych kinach.

2) Zagaamcnie Gemokracj3_i_IegaIlilzimfU;W- 
szyzm ; udział w  rządach buażuązyjnyćii; 3f 
Zagadnienie jednostki w  socjalizm je ; renesans 
utopijnego socjaLzmu. Zagadnienie rządo^ 
rob. W  Polsce 6 i

Odczul odbędzie się cizisiaj1 W sal; ratusz- 
o godz. M-tej przedpoł,

3 ) z i e ń  p r a s y  w e , £ w o w i e .
i

W  ubiegłą niedzielę oobyło się w  sali Rady 
Z  w. Zawodowych wie Lwowie Zgromadzenie, 
hi a porządku dziennym była spi awd prasy so
cjalistycznej. “- j . ,

Zgromadzenie zagaił tow. ujr- Uręgielwfiez. 
przewodniczył JoM- Andre asik,, sekretarzował1 
tow. Szpyt.

Pierwszy przemajwiał

POSEŁ T O W  A R TU R  HAUSNER.,

omawiając spra|wię pras!/ łącznie z zagadnieniem 
rozwoju ruchu robotniczego i demokracji TciwC 
Hausncr omówił przebieg rozfwfoju ruchu ro-' 
botniczego i tru inośri na jakie napotykał ten 
ruch z Ipowo.iu byaku uświadomieńi,a szerokich 
rnas robotniczych. Burżuazją, (mjając do dyspo
zycji Ller czyniła co mogłai. aby zahamować 
ten rozwój; aby opoznić naaejście pralwjdzWej 
demokracji.

Obecnie mijmo wszystkie przeszkody^ doży
liśmy wielkiego rózfwfoju rictnokracjl , i praw 
politycznych. Powinniśmy tó zdobycze jaknaj- 
spieszniej wykorzystać,. by ośwjiecać masy ro
botnicze. W  tej sprawie wjieiką rolę odegrać 
winna prasa socjalistyczna, dlatego też starąć 
się musimiy o jej rozwój o zaobylw(anie coraz ,to 
nowszych mas czy teinikojwt.

Naslępnie przemawiał
POSEŁ TO W . SM ULIKOW SKI; 

poświęcając slwjój jrefepat zagadnieniu szkolnie-!

Lwa, tępieniu analfabetyzmu zjw^kłego oraz o- 
b|y wawelskiego — ■>

Pełni praw politycznych rfie możejmy lwi ca
łości wykorzystać z pofwjodiu1 braku oświaty. — 

Polow a objijfwtaieli Polski to lućzlie iiie umie
jący czytać i pisać/ Olbrzymia zaś część z po
między tych co urn) ęją pisać i czytać, pozo
staje znowu W zupełnej bierności wobec za
gadnień społeczno-politycznych. Odbffjia się to 
fatalnie na całokształcie nowych1 stosunkójwfSpo
łecznych ’ i politycznych W  takim środowisku 
bpwiem najswobodniej grasować jmoże wśzelka 
aiemagogja, Wszelkie ogłupianie [m(as. I tak też 
wykorzystują tę sytuację z jednej strony nacjo
naliści z klerem z briuyliiej zaś kojm|unj,śei.

W  wychofwywanilu objytwialeiskim i  klaso- 
weim wielką połę odgrywa prasa robotnicza. — 
Dlatego,, aby przyśpieszyć nasz pochód1 mUsprriy 
ją rozwijać do najlwttęKszych rozmiarów1. Musi
my dążyć, aby w  doimju każdego robotnika i 
pracownika umysłofwfego znaązło się pismo so
cjalistyczne. s

Wreszcie przemawiał jeszcze io(wf Pałuk, 
zagrzewając zebranych do agitacji za ^.Dzien
nikiem LUdowyiubk

Poddaną pod głosowanie rezolulcję Iwżywa- 
jącą zgromadzonych dó popierania i agitowa
nia z;aDziennikiem Luciowyim^ przyjęto jedno
głośnie.

konferencja obwodowa P. P. S. 
dla wschodniej Małopolski

odłożona os la Im o z powicdU posiedzenia Rady 
Naczelnej PPS. odbędzie się we L^wfowie wl n-,e- 
dzielę 20 grudnia w  lokalu Rady zawpd. Osso- 
lińskich 10. Początek objrad o godz. 10-tej rano 

Ze względu1 ńa przyizeczone przybycie tow. 
posłów Moraczelwfskiegoi, Hausnera. Smulikow
skiego i delegata CK\Y. tow. Puiżaka Uprasza 
się Wszystkie organizacje lokalne/aby delegatóW. 
przysłały bezwarunkofwfo- [

Kalumniatorzy.

D r o g a  d o  r z ą d ó w  r o b o t n r t z y c h .
Oaczyt tow. posła K. Czapińskiego pod po

wyższym lytulem polwlinien wzbudzić jak naj
żywsze zainleresolwianie. W  odczycie poruszony 
zosianie cały szereg zagadnień, bardzo aktual
nych ze względu na lw]spółudżiął socjalistów 
polskich, w  rządzie koalicyjnym.

Poruszone zostaną przeaewszysikiem nast.

sprawy: Historyczny roztwjóji ide[i rządów ro
botniczych. — Walka Mairxa z ProUdkonizmejmi 
i B; kuninizmefm — Zwydęsljwb' Marxizmu w 
ruchu robotniczym. — Ewolucja Mięazynaro- 
kówki ; obecny jej stan. — Zagadnienia rządów; 
w  obecnej chlwfli i 3 kwestje główhe. — 1) Z a 
gadnienie państwa: Marx czy Laszalli ? (Kasen)

Po śmierci Żeromshi go obłud re faryzeusze skła- 
( dali ku jego czci najbujniejsze kwiaty podziwu i 
J 'hołdu.

Zallrute ł o były kwtaly. ,

Zaledwie d,ęźka zismiia przywaliła trutamę wiel
kiego pisarza, już zaczynają się Ciskać ci sami, co 
‘hołd mu nieśli tuż po jego śmierdi. ..

* I tak w Głosie Narodu1' p r  Rostworowski pisał 
prze dl 1'ilku dniami.:

,,Propaganda Żeromskiego (w  , Przedwiośniu ‘) 
była faldlna (? ) dla Polski. - f

Żeromski dążąc do raju na ziemi .wskazał o jczyź
nie manowce, które wiodą ,,coraz ku’ dzikszej k.rainie“ 
a kończą się u bram... Leningrodu!“

O tydzień wcześniej p. Rostworowski składał 
hołd bez zastrzeżeń wielkiemu pisarzowi

Prześcigną! ;p. Rostworowskiego jego kolega plo 
ji.iórze. mniej od niego zdolny ale za to więcej krzy
k liwy p. Franciszek Xaveery Pustawski. Z powodu 
jego obelżywych uWag o genjalnym piisarzu została wy
dana odezwa jwdplilsana przez zarządy polskich sto
warzyszeń literackich piętnująca ten bezprzykładny 
postępek p. Puslawskiego.

KARO L KAUTSKY.
8)

P r t t a i j J t  w  Ribji.
(Ciąg dalszy).

Ale konflikty te nie mają nic wspólnego 
z przeciwieństwami między kapitalizmem a so- 
cjaUztnejm, Mają one swe źiródło w  imperialisty
cznym, albo nacjonalistycznym1 światopoglądzie. 
Niepodległość państw bałtyckich byłaby pirzez 
monurchislyczną Rosję tak sajmp zagrożoną, j ak 
przez republikę sowiecką.

A  ipredenta w Polsc|s i w Ruimuiijli działała
by na demokratyczną Rosję rak sa|mO drażniąco; 
jak dziś działa na jej sowieckich wfad'có!w|.

Pozatem jest jeszcze jedno roaństwo znajdu
jące się w  pirzeci w>ieńAwlie do Rosjli sofwtecklej 
jest to Anglja. A le  i tu również nieprzyjazne 
napięcie nie jest jakiemś przeciwieństwem, ka
pitalizmu go socjalizmu, lecz następstwem ,ry
walizacji o panowanie nad Azją. Jestto dalszym 
ciągiem tego dawneggo przeoiwieństwd, któ
re istniało już, za czasów wojny krymskiej i 
było tradycyjną częścią polityki carskiej!,1 aż 
luż prawie do wybuchu wójny śjwfiatowej.

przecież jeszcze na dziesięć lat przed' jej 
wybuchem walczyła Japonjia jako sojuszniczka 
Ar.glj: przeciw Rosjii. I odpowiiadla to jwf zupeł
ności tradycyjnej polityki cąryzmuj^ jeśli. Ro
sja dzisiejsza Wszędzie tam na wschodzie, gdzie 
nie jesl w  stanie'dokonywać aneksjf jak n. ip. 
w  krajach za Kaukazem, i w  centralnej Azji 
stwalrza dla siebie .sfery wpły wioiwt jako bojo

wniczka i rzeczniczka ,,sam.ookreśleniia naro- 
dów “  wobec Angljii i je j .„pupjlóąYi".

Brzeiciwieństiwta międży Rosją a innefnii mo
carstwami nie są ćztiś fwcale innego rodzaju 
orzcci w i eń sl wianfi. niż te jakie istni ."ją .między 
wybitnie kapiitalistycznemi mocarst!vv[arnI.

A  to również nie jest żadną nolwfościią że 
brutalne konflikty państw H śród' szerokiej1 pu
bliczności, przeistaczają się w  górnolotne fra
zesy  ̂ które oopoWiadają jej ideałom.

Tak n. ,p. francuscy kapitaliści1 prowadzą 
wojnę przeciw Abd- el- Kjrimojwji jedynie w in
teresach cywilizacji. Samodzierżcy jwf Moskwie 
znają tę sztukę pięknie1 bjrznfących1 frazesowi. 
Lak samo dobjrzr., jak ci w  Paryżu1. Jedyną no
wością jaką oni obecnie fwjp|ro)wladziiz w życie 
i rozw inęli jest to., żc św!e upiększające i fał
szujące frazesy wydobjyfwiają oni z leksykonu 
mairksizimu, a nie z leksykonu .mieszczańskiego 
Wieku oświecenia. Nie ulega najmniejszej wąt- 
pliwcśc'1, że frazeologjn ta zdolną jest fwjyfwjrzec 
większe Iwjrażenie na szersze masy robbtnSiczd,. 
niż wyświechlane frazesy impeyjdtistówl Za
chodu. Ale nie jest to żadnym dówodejm dla 
proietarjaddego charakteru! bfolszewizmu w  
dzisiejszej jegc postaci.

Historycznego rozWojlu bjolśzelwiizmu i je 
go działalności historycznej nigdy nie zrozu
miejmy!. jeśli w  najbardziej jasny i stano[vviczy 
sposób nie podkreślimy tego. że bolszeWiziritj 
jest aziś stanoWczem zaprzcczenieim1 przećuwlień- 
stwem Swlych początkófwfi ichociaż zarolki pó
źniejszego jego  rozwoju tkwfiły juz |w( jego po- 
4 ^ąm ach . «

D la te g o  te ż  wylwfodij K itn fle -g e  o d o ś w ia d 
czen iach  r e w o lu c j i  (wfęgtierskiej n;e m o g ą  jmlnSe

iprzekonać, pomijmio całej1 ich doniosłości. Re- 
Wolucjia 'węgierska nigdy nie [wjyszła poza obręb 
walki o swpją egzystencję pirzeciwjko potęgom 
przeszłości; rewolucja fwlęgierska njigay nie u- 
jęla w siwje ręce hegemonji naa stfw|orzony;m, w 
jej łonie państwolwjym aparatem rząciofwfym. W  
okresie walki może być słuszneimi Łoi/ o czem 
mówi Kunfi, ale nie odnosi ąię lo do kliki, 
któira dorw7ała się do samowładztfwla.

A  pozaletn węgi eirsk i e j W etwlo 1'u'cji. soiwfieckiej 
W Żadnym okresie jej istrfpnŁa nie można staWlić 
na równi z Rosyjskę republiką solwjiecką. — 
Węgierska republika oparta była na współ
pracy komunistówj i socjalny ch dejmibkratóiw'. Ro
syjska natomiast od samego początku swego 
opartą była na zgwałceniu i zdłajwjienlu so
cjalnych aemokratówi i socjalnych rewolucjoni
stów.

Samowładny; samodzierżawiny boiszeiwjizn, 
jest Wręcz przecilwiną antiteza iego, czem był 
jako bojownik przecilwl caryzmofwfi.

Zjawiska lego rodzaju nie są czemś wlyjąt 
ko w  im w1 historii. Na jedno chciałbym zfwjró- 
cić Uwagę : na chrześcijaństwó.

Chrześcijaństwo |vvf s(w[ych początkach było
>le .........bezsprzecznie ruchem proletarjackimli. rewolu

cyjnym (żWróconyjmi pirzeloijwl po lęgom państfwla 
i społeczeństwa) i (wi s(w(oim rodzaju ruchem! 
socjalistycznym,, był to p|rytm|ityWn,y rUch ko
munistyczny,, on ar ty na zasadzie r ó wn ości oiwegn 
podziału konsumcyjnego. Chrystjanizjmi stwo
rzył organizację,, która ostatecznie stała się 
organizację w  piaństwlie i, zmusiła dfó kapitu
lacji Władzę państwOwlą, tak, że tą ostatnia 
stała się służebnicą kościoła.

(C. d. n.)
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0 zmniejszenie wydatków na wojsko.
s~ j ^ ‘ r ' T  £ r . r f  £ 2 £ j r > * '  « ■ “  « * " *  • * »  nawet 5 iarwsze zwy-
slużhy ^ rurze7  in U C',? ajm  ̂ 1 . skrócelli{ czasu clięskie bitwy wa]ue, stoczone ponadto ptrzez zwy-
na woiSTtn p  > zaaczne zmniejszenie wydatków cięzcę z ogromna przewagą, nie tóbezwtadbliają. niie-

z a w u t  ^  od' lat walczyli przyjaciela i bvnaimnMj S e  wyczekują jego sd żv-
r > E L ?  ,°Sr ędnoŚci W bukiże™  "'otny :h skoro wio tak jest to niema żadnej racji,

« ą  ptiSBych stów u l ^ i l ^ o t ó w  ° T  V t I T  Z * *  ^  ™ ^  >jU tr/yma,': B f  bronią więcej, niż
kie wnioski w tvm ki imt, • . ^  wszy st-j jeden rocznik rekrutów, a k m  samem nfceina żadnej
czysto d e m o n s tra n t  "  * * “  “ USla,c ^  -  ra c ji uzasadniającej 3  'ebę dwuletniej służby w

Dopiero ostatni wniosek o zmniejszenie wydat
ków na arm ję wniesiony przez posłów P  P  S 
jwl sejmie we wrześniu br zaczvnl w  
t r w i  i barwie, z a c z ™  w /  , O b i e r a ć  na
tych stron i  tw. k . S  " S c r f Ł ' T  
szkodę lub świętokradztwo. * -vz° 1,,’ ai,K Uważały za

endecy, mówiu” ^ ^  "  z d T -  ■ na zjezdzie
łówcie. ja ra ją  też głos genera-

W  ,,Głosie narodu11 niszo c

" h k w„ 2t S , f “ r  < * « ■ •  - 5
potrzebom ogójuei m obiiL>?s ^  ot'IK)v' i:ldajątd
przeprowadzenie monjillza JQ ^ . ! f °  ^ axoA'11' sko.ro
od przeciwnika nie bedz - ■ . w wcześmej
znaczenia *  ^ d^ o

bardzo rozlegh-ch frontaih t  ^  V ° in }'  na 
sieć komunikacyjna i  o J  rZe roz'v'inK‘ta

■acj’l  uzasadniającej goltlrzebę 
wojsku1 stałem.

Ponadto gen. Springwald jest za zmniejszeniem 
stanu arm ji do 1801 ys. ludzj.

Gen. Roja omawia w ,.Ecbu warszawskim" sprawę 
oszczędności wojskowych.. które trzeba rozpocząć od 
generałów'. Je,sl ich w armji polskiej 200, gen. Roja 
uważałby za wystarczającą ilość 10.

Dalej pisze gen. Roja.
Przeciąg jednego roku' dla wojskowego wy

kształcenia w' piechocie jest zupełnie wystarczającym. 
Pokutująca ndea mechanizacji żołnierza nie zazna
czyła się w polu nawet w okopach nie. Doświadczenia 
pouczyły, że wojna, to nie mechaniczne zakłady For
da, wymaga od dowódcy do najniższego stopniem 
żołnierza, szybkiej myśli 1 samodzielności, a mniej 
sprawności mechanicznej, którą w poszczególnych 
wypadkach nawet zgubną s-ię staje".

Trzeba było sześcioletnich ciężkich doświadczeń, 
ażeby nawoływanie .socjalistów do częściowej choeby 
demilithryzacji znalazło jaki t jt i oddźwięk.

Polak zawsze mądry po szkodzie. Dopiera gdy 
dom się palt. zaczynają myśleć o sposobach ratunku.

ier jest cierpliwy.
W ielcy ro nicy przeciw  w ystępnym  speku lacjom

Rolnicy wuctali następującą odłowię;

ś # S = » s w s ;
łość pdeniąŁa n̂ ° 0SC “ * » * * * * &  ' Z a 

wołany inflac ■ M $ ai f kJ tob* 0 nie * * * * *  
-,.r  I   ^  y lriaklieW ^biezptieczenia,

ALBERT DE FENEUILLĘ

Z a b ó jcz ym .
sięgłych:, Antonf\_am ? e0 f ądstn prz9-
oskarżone} Łuc ji S t  «  spuszcza z oczu 
wśród c z a r n u c h 'L n 2  t 'f  Szczu f A  i' drobina ganekk suk, „ I ?  u" lecz *-
OC casiactła a< iaWip -/j , 3d^>dkiej twarzycz- 
zabicie męża. aWle P°dsądnijchf, obwiniona o

ctla zabicia c z a s S ^ ? ,^ }yszecb n? rozprawę 
ku tej nieszczęśliwej k -bleri^2La!0lną s« mPatję 
l  otoczone} tajemnicą, k t ń * f lffln^ e j  krwią 
trwożliwą niezręczi ,ś, 4 . WszistU^ 2 6 ^ 3  z 
jo przeciwko niej. T r up g. dg ! tk.0K SWŁa^ -  

2lonu w  jego gabinecie 2 * “ !  lo,re9 °  zna-

" ^tam^ ofiairy zabjójstwial, a ’ naiwet
te So d ^ ^ r z o n e j . ,  z e  nikt nie  był

ź e ń s iw o  to  ' ? n a d t0  W szyscy  w r c d ż i f i ,  ż e 'm a ?

Wniosek2 ** l°  Ze S° bą'
,iło 90 jeno9?  Slę nasuwał 5 śledztwo usta 
onego pOWoT ^imeważ zmarły nie nriał ża'

że zabD« samctójsLwa, trzeba było 
u 13 0 o  żona.

mnożącego się znaku ohiegoWegaj co rrii‘ał!o 
miejsce z im.a;rką polską, ponieważ żyjemy ;vvl 
okresie silnej deflacjji, spowodofwjanej Wjzmo- 
cnioną opieką Bartku polskiego nad! slatuto- 
wem zabezpieczenieim złotego.

Nie jest wynikiem pasyfwhośoi bilansu han- 
oloweigo. pionie^aż bilans len od paru muesię- 
cy stał się czynnym, a dobiry Urodzaj bieżący 
caje mu cechy trwałości.

Nie jest spowocioWiany ob|afw|ą o ;równow!a- 
gę budżetu piaństwplwlego,, ile że męska i sta
nowcza deklaracja p. ministra skarbu popar
ta pirzez sejm, stwierdza konieczność znacz-

Powtarzała ona wipirawdzie wielokrotnie, że 
jest niewinna, i że mąż je j ipopełaił samobój
stwo, ale nikt |w to nie wierzył. Wśród pu
bliczności zaczęto jUż szemrać przeciw hypo- 
kryzjii zatwardziałej zbjr()dni‘a;rkî  gdy nastąpił 
nieoczekiwany zwrot. W  ostatnim dliiU rozpra.

Łuicja łkając, przyznała się nagłe!, do za
bójstwa i objawiła pozgo.rączkowanemU zgro
madzeniu, że mąż zaczynał ją zaniedbywać, że 
doprowadzona db ricżpaczy na widok rozbite
go ogniska domowegie strzeliła....

Dziwna irzecz, publiczność dotąd1 zdecydo
wanie wiroga., nabrała z tą cbwilą zyczliiwośc 
dla oskarżonej. Adwokat mec. Taptarougue 
skorzystał z telgio, i obroną przepełnianą wzrU. 
3..eniem i współczuciem),: (wyrwał ławlie1 przysię
głych uniewinnienie oskarżone}. Kobjely na sali 
płakały.

Antoni LagerdeHe roaentuzjazmowany cze
kał na Łulcję przy wyjściu. Wymowhie) i prze
konywująco ofiarował uwjełnionej swbją po
moc,, opiekę i majątek. Poimioc tę przyjęła z 
Wdzięcznością. Począł widywać ją córa z częś
ciej!, jpirzywiązal się do niej, wreszcie pokochał 
i zaślubił p|0 uplywiie1 określonegtci ustawowo 
czasu.

Od (ej chwili zaznawał pirzy swojej żonie 
przyjem ności dziwnej!, cnorobliwej, ped której

nych oszczędności bjUdże[mvycIi i dirori przed 
niebezpieczeństwem^ inflacji skarbbWhj. ~  "

Natomiast stwiepdziić należy^ ze obŁcna zniż
ka kursu' złotego została wytwbłana przez a- 
lak spekulacyjny wrogich nam sił zeiwfnętrznycb 
i czynników, które dla doraźnych zyskólw; goto
w e  są poświęcić najżyfwiolniejsze interesy kraju. 
Sprzymierzeńcejm ich jest zamjęt 1 paniika w  na- 
szem własnejm społeczeńsllwSe.

Zdając sobie w  pełni spralwję z ńibz(w|ykle 
ciężkiego położenia rolnictwa.., Wyfwfołanego 
przeżywanym kryzysem' gospodarczym. Ziwlią- 
zek Pol. Org. Roln. wzywja ogół ro ln ików  dó 
stanowczego przeciwstawienia się tym w ystę
pnym zaku!somK zmierzającym do ruiny ną^zego 
życia gospodarczego! Wzy!w|a db zachdwjania 
spokoju! i fijównoWagi, Ido przeciilwldżiałanja bez
myślnej1 panice i wszelkim tendencjom speku
lacyjnym zarówno W'dziedzinie obrotu pienię
żnego, ja-k i ltowarcjwjegio'‘:.

Papier jest cierpliwy — (jzeba sobie powie
dzieć po przeczy taniu' tej odezwy. Artykuły 
rolnicze stały się przedmjiore(tn! niebywałej spe
kulacji, ci sami bowi]e(m.; którzy najw|ołują do 
zachowania jrólwhofwlagi sam'i kalkulują na pod
stawie dolana i sami WforoWadził; zajrnęt,, zmie
niając ceny zbóż Wedle iwferostu dbłara.

.lVCimo chodem.

Stracone nadzieje Adolfa HoułaczydsHieso.
W  obozie myśli narodowej" posucha. Umysły 

prowodyrów wyjałowiały. Młode pokolenie choruje 
na niedokrewność mózgu'. zaniedbane płacówk'1 
powołuje się na gwałl starych grzeszników, któneh 
do niedawna jeszcze skazywano na banicję. I tak 
powrócił do .,Porannej Gazety' Wiwszawskiej" znany 
komlioijer pióra Adolf Neuwcrt-Nowaezyńsfcli.

Trzem paniom - maikom służył za pieniądze 
aby zdradzić je wszystkie po kolei. Kajał się za 
.to grzesznik okrutnie. Przysięgał wszem wobec ij 
każdemu1 z osobna, że pióra Qo ręki nie weźmie, any. 
kałów w prasie pisywał nia bęchjie. Słowo się rzekło, 
po  to ażeby je  złamać. I lotjo od kilku dnj w central
nym endeckim organie pojawiają się ., przeglądy 
prasy" pióra ,,najwyb|l[hiejszego narodowego paszkwj- 
Jigty “ .

Są mętne, słabe i wymuszone. W idocznie stę
piły się pazury wypłowiałego lampaąU. 1 kliedy pan 
N . wycofywał się przed pó! rokiem w zacisze żyoi.a 
domowego i... więziennego przyrzekał narodowi, na- 
piisnć dramat'. Dramatu1 nie napisał a ze swojej ,,pu
blicznej “  działalności zrobił farsę. W  cej farsie 'gra 
rolę uilirzymanki. Sław.

wpływem dlrżał z Vozkoszy. Zostałtc ułożone 
że nigdy nie będzie między nimi jutowy o pirze1. 
szłości Ale Lagejrdelle myślał o "niej nieustan
nie. Los Bajrdin‘0 prześladował go. Najdrob
niejszy gniew Łucji buBzSjł tw; nim nieznany 
a .cudowny lęk, klójry podniecał nieustannie je. 
go miłość.

Przez dziesięć lat Lage;rd;elle dlrżał przed 
żoną. Pewnego dnia zadhojrofwjała ona ciężko.

W królce lekarze stracili wszelką nadzieję. 
W^Łostatnich godzinach Łucja wezwała męża 
i wyszeptała:

— M ój drogi,, czuję, że umieram... Nic chcę 
jednak odejść ob|a|pczona ciężarem itkropinego 
kłamstwa... i pozostawić pi na zawsze1 wspo
mnienie zabójczym... Jestom niewinną.::: Idź 
ao mecenasa TartaroUguó on ci t? wytłuma
czy... Ja niie mam, jlUż sił. Żgnaj prze bacz ,mi!

Lagejrdelle niie mógł otrząsnąć się z osłu
pienia. wyznanie 'Umierającej Wydało mu się 
niepojęte. Co najwyżej Uważał je za ostatnią 
próbę lUnieWinnlienia się przed śmiercią.

Pospieszył dó adwokata i wyjaśnił mu‘ ceł 
swych odwiedzin. Mecenas Tarlarougue nieco 
zdziwiony zamyślił się fnw ilęj wjreszcfe od
rzekł : ,

,(Dok. nast.)
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JC ow iny z  dn ia .
Lwów, dnia 8 grudnia

Z POWODU ŚW IĘTY  UROCZYSTEGO następny 
numer Dziennika Ludbwego" ukaże sjk w czwartek 
o zwykłej porze.

WIECZÓR M UZYKALNO-HUM ORYSTYCZNY ul- 
rządza Kotko Zabawowe Drukarzy Lwowskich we 
Wtorek, 8. bm. we własnej salji (Piekarska 18) — 
z współudziałem Koła Mandolinistów ,,Dźw'ięk“ , pp .: 
Wesołowskiego, art. opery krakowskiej, Adatna 
Chwałka, oraz zespołu dramatycznego. Program za
kończy W 'borna humoreska w  1 akcie Slarckmana: 
..Pierwszy pacjent'", reżyserjl pi. Marjana Lecha. — 
Początek o godz. 7 wieczór.

N A L E P K I NOWOROCZNE NA  W A L K Ę  Z JA
GLICA,. W  pierwszych dniach grudnia rozpocznie się 
w  urzędach pocztowych na całym terenie państwa 
sprzedaż wydanych przez Polsko-Amerykański1 Komi
tet Pomocy Dzieciom ,,Nalepek Noworocznych". — 
Będą to znaczki 10-groszowe. które w okresie świą
tecznym dodatkowo naklejane będą na lislyl I ra- 
diuinki

Akcja ta ma na celu zebranie funduszów na 
dalszą walkę z jaglicą, szerzącą <się wśród d.-lierf1. — 
Zastosowany w Polsce już po raz drugi plomysł zbie
rania środków na Jele społeczne dirogą Udostępnienia 
jaknajszerszyni warstwom moznośoi złożenia ofiar 
choćby 10-groszowych na nigcjLerpiącą zwłoki walkę 
z jaglicą, niewątpliwie p o p a r t y  będzie przez cały" o- 
gół, któremu polepszenie stanu zdrowotnego społe
czeństwa tak bardzo leży na sercu'.

DOLARY płacił wczoraj Bank PolskJ 7.50. — 
W  wolnym obrocie kurs *doLarów był nieco wyższy, 
z (powodu braku dolarów, gdyż w czasie ostatniego 
krachu) uolarowców wysprzedau oni swe zalplasy' do
larów w Banku Polskim. Również zakaz sprzedaży 
dolarów przez banld interesantom powoduje wzrost 
ttej waluty.

N IESZCZĘŚLIW E W YPAD K I I PO RANIEN IA  
Aliehał Bemus. betoniarz, zojn. przy ul. Prowianto
wej pod ]. 5. niosąc kosz z węgla:m| z ~ Swnjcy upadł 
na ,sdi odach, przyczem doznał złamania żebra | 
przebicia .pthUca. Pogoiowis rat. odwiozło nieszczęsne
go w stanie .groźnym do szp('tala.

Tu również przywieziono Charatona Mamoro- 
Ideszka. rolnika z Dźwinogrodu, któreigo podczas 
sprzeczki ciężko zrani: w głowę Sfcnfsław Straszyński.

W  jednym z szynków przy ul. źródlanej ciężko 
•poraniono nożem 37-lelmego Józefa Swiidczyna. Po 
goitowle rat, udzieliło mu pomocy.

Z KRO NIK I POLICYJNEJ. Za opilstwo i awan
tury osadzono w areszcie Józefa Piotrowskiego i 
Jakóba T  abo.ro wśkiego.

Za włóczęgostwo aresztowano Marję Janicką ( 
Józefa Treplera. .Takóba Jóźkowa przytrzymano za 
żebjraeUwo. _ j I l

PADŁA NA ULICY Z W YCIEŃCZENIA. 16-ło 
lelilia Salka Neufcld przechodząc pl. Bernardyńskim 
zachorow ała magle i straciła przytomność.

Lekarz- Pogotowia rat. stwierdził, iż zachorowała 
ona z wycieńczenia i głodu. Odwieziono ją do szpi- 
Ittala.

K R W A W Y PORACHUNEK. Michał Maklewicz 
napadł wczoraj wieczorem w pobliżu1 rogatki Łycza
kowskiej na 55-lelniego Grzegorza Tyszka .pirzyiczem 
piężko go pobił laską i  nożem ployanlił na głowie. 
Pogotowia rat. odwiozło Tyszkę do szlpftlala.

OFIARA GOŁOLEDZI. Rebeka Kober, przecho
dząc Starym Rynkiem, 'pośliznęła s&y, a upadłszy zła
mała nogę. Ofiarę gołoledzi odwŁezfilono do szpitala 
żydowskiego.

KRADZIEŻE. Nieznani sprawxy włamali się no
cą do składu wędlin Ichni,owskiej przy ul. Zimoro- 
Wicza i skradli kiełbas • szynek, wartości 300 zł.

Z mieszkania Mendla Korna przy u l Janow
skiej skradziono garderobę męską, wartości 200 zl.

Nieznani .sprawcy włamali się do mieszkania 
SaUi Agidowej przy ul. Weteranów, ,śkąd skradli futro. 
Wartości 300 zt.

W  kawiarni .Rom,a" skradziono fulirp,. Wartości 
300 zł., na szkodę adwokata dra Izaaka F'i|sćha.

' ul. żółkiewskiej skradł nieznany osobniik z 
przejeżdżających sań Walizę, za wpierającą 'plrzybory kan_ 
celaryjne, wartości 350 zł., na szkodę starszego do
zorcy dróg gaństWowych. Tadeusza Labiody, Zam. w 
Rawie Ruskiej.

Cukier nie podrożał.
Tak twierdzi reprezentant hurtowników-

Dyrektor Banku cukrownictwa w Warszawie p. 
Dembc oświadczył wobec, jednego z dzieńnjkarzy war
szawskich :

.,Sprzedaż cukru na rynku wewnętrznym regu
luje Bank Cukrownictwa, a n|e chcąc oopuśclc do 
sztucznego gromadzenia tego produktu pierwszej po. 
frzehy przez kupców-, sprzedaje hurtownikom tylko 
takie Ilości, jakie są potrzebne dla zaspokojenia kon
sumpcji w da nem mieście.

N ie chcąc przyczyniać się do Zwiększania dro
żyzny, nie podniesiono bynajmniej ceny cukru1, pbzo- 
stawdając dotychczasową 115 zł, za worek w-agj 100 
kg., a jedynie nakazano sprzedaż cukru za pieniądze 
a nie na kredyt1:

Obecnie kupcy będą musieli realizować swe na" 
leżności za Cukier w  gotówce, wskutek1 czego nie bę' 
dą mogli udekać od złotlego. a naodwrót będą mu
sieli wyzbywać sSę dolarów.

Spodziewamy się — kończy swe oświadczenie 
dyr. De tuby — że w ten sposób przyczynimy się 

choć w części do zmniejszenia Istniejącej paniki cO 
do braku1 cukru i wpłyniemy w kierunku dodatnim 
na dalszy rozwój przesilenia gospodarczego".

Wobec itego jasnego oświadczenia dyr. Dembego 
niech nlkl z kupujących nie daje sjię w-yzyskiwaó 
przez żerujących wyzyskiwaczy, którzy za cukier dro 
żej nie 'jdacą niż przedtem, nie mają więc prawa za
dać więcej. 1

O zniżkę cen.
Akcja obniżania cen w Warszawie,

Z Warszawy donoszą:
Kupcy kolonjalni zawiadomi!1! kojnisarjat rządu 

że na skutek spaciku kursu dolara obniżyli cennik 
kawy, herbaily. kak»o i Innych artykułów importowa
nych.

Za kupcami kolonjalnymii prawdopodobnie pó j
dą i inni kupcy.

W  komisarjade rządu odbyła się dilia i. bm. 
koulerencja z przedstawicielami młynarzy, piekarzy, 
rzeźników, kupców kolonjalnych I przedstawicielami 
stowarzyszeń kuipców polskich.

Przedstawiciele kom|sarjatu rządu nakłaniali kup
ców 'poszczególnych branż do dobrowolnego obniżenia 
cenników, aby nie zmuszać władz do nakładania do
tkliwych kar za podwyższenia cen.

Masowa sprzedaż dolarów
w  Warszawie.

Miljon do*?trów nabył Bank Polski.
Donoszą z Warszawy; iż obecnie przy kasach 

Banku Polskiego tworzą Jlę już od wczesnego ranka 
ogonki" sprzedających dolary Musiano nawfetl otwo

rzyć trzy now-e kasy dodatkowe, specjalnie dla przyj
mowania dolarów. Powszechnie .pianujc plrzekonarije. 
że kurs dolara obniży się jeszcze bardziej.

Bank Polski nabył przy tej sposobności mpljon 
dolarów. '

3 zóimicfiy saNdltójHB.
Wiktor 1’., zam. przy ul. O, .Hoffmana pbcl 1, 8, 

zostiał zredukowany jako urzędnik sądowy1.
Wczoraj wieczorem T. sUrzellił do ii-b te z re

wolweru', celując w lewą pilffrś. Kula zraniła despe
rata powierzchownie. nia naruszając płuc. Pogotowie 
ratl. odwiozło go do szpftola.

Powodem zamachu samobójczego była redukcja 
i  brak środków do żyda.

24-lefnia Aniela Goljhiśka, służąca u ppi. Hallów, 
zam. przy ul. Lenartowicza pod 1. 20. uległa śmier
telnemu zaczadzeniu gazem świetlnym.

W  niedzielę rano znaleziono ją leżącą bez życia 
na łóżku w kuchni, zaś przewód gazowy był ofwarty.

Jhltmeje przypuszczenie, że popelii|it:a zamach sa
mobójczy, z powodu nieporozumień rodzinnych na tle 
podziału majątku

25-letni Witold1 Sch., kierownik ekspedycji i. in
kasent ,,Nowego SnngUsa", bawiąc w njtedżiclę wieczo
rem w cukierni p. Baehnmna 'przy ul. Słowackiegoj, 
Usiłował stlruć się jodyną. Pogotowie ratunkowe od- 
wtozło desperata do szpitala. ( ;

Powodem zamachu1 samobójczego była redukcja
i brak środków do życia.

Otwarcie nowe] Wystawy w Tow. 
Przyj. Sztuk Pięknych.

W  niedzielę, o godz. 11-tcj przeopól. odnyło się 
Otwardie nowej Wystawy w Tow-. Przyj. Sztuk Piękn. 
przy ul. Dzieduszyckic.h.

Publiczność zebrała sję tjtumnie.

Wystawa jest bardzo Urozmaicona; obejmuje bo
wiem wystawę ogólną prac znanych artystów lwow
skich (ciekawy Brjflłyk Sichulskiego Obrona Lwo- 
\va"). wystawę ekspresjonistów lwowskich (Langennann 
Kunke) ipirace graticzne Antoniego Mańkowskiego oraz 
wystawy zbiorowe prac Al. Augustynowicza, MatjS 
IiaUsnerowej. Janiny Nowolhowej i Mfc->c,zyfsława Reyz- 
nera.

Równocześnie otwarło ruchliwe Tow. Sztuk Pię
knych Wystawę Gwiazdkową plrzy pi. Akademickim 1. 
Ceny ogromnie prryslęlpUe są tąrn prawdziwą atrakcją 
dla wszystkich, którzy mają zamląr zaopatrzyć się 
w1 wartościowe upominki gwiazdkowe. Wystawy plo- 
dobne mają juz ustaloną tradycję.

Naogół ruch 'wczoraj na obu Wystawach był o- 
gromnic ożywiony. 1 -

-w- *asiiB8iaaw -̂'tri î6»ww

Temja i praktyka w sprawach 
mieszkaniowych.

Właściciel realności ipirzy ul. Koćhanowskf.e- 
go 1 48 we Uwbfwtej żąda od1 Ogłaszających się 
reflekiantów z,a mie,sżkanie 4-piokojo,\vfe czyn- 
sżu1 miesięcznego 250 złolych oiraz zapłaty 
czynszu za lirzy lata z góry, czyli zapłaty kwo
ty 9.000 złotych najraz

Realność jiest stairja, i podlega ustawie o o- 
chronię lokatorów, żądanie ziatem tak .'wygóro
wanego czynszu!, oraz żądanie zapłaty 3- le
tniego czynszu z góiry pozostaje W kolizji z 
plrzepisami Mslawjy i fjlest ustaKv!ą fwpirost zab,ro
nione. V

Właścicielem tej |realnośc(i),' jest ip. sędzia 
Hufhi t. j. ften sam śętJala, k tó ry  w  sfwbiim: czasie 
’w  głośnym p|roce:si'e zasądził p. Jonasza Spre- 
chera za lichwę m ieszkan:,iolw)ą na dolklilwtf i  
zasłużoną karę 2- miesięcznego więzienia.

KALENDARZYK 
KIESZONKOWY

do nabycia w Administracji 
DZIENNIKA LUDOWEGO. 

Cena 20 gr.

J C o trm n ik & fi} .
X ZEBRANIE W YDZ. W YK . RADY ZW . ZAW .

odbędzie się we środę, dnia 9. grudnia, o godz. 7-meJ 
wieczór, W lokalu1 Rady, ul. Ossolińskich 10.

X TOW . O PIEK I NAD ZW IERZĘTAM I W E  
LW O W IE  Upirasza o napełnienie i  wywlfeszeri'e pu
szek blaszanych (przyrządów) do żywienia pltaków 
szlaićhęluiejszyćh odmian 'pirzed śujegiem. t j . już te
raz. bo czem później, Hem więcej w  tern trudności- 
Szczególny nacisk kład'żie sSę na |lio, że plUszki to na- 
p,ełn,’"i się nie czem hinem, lecz wyłącznie tylko ziar
nem ,s;iam|i!en|ia konopnego Idb słonecznjika i to ty lko 
dojrzałem, suthem i czystcm.

Adres Towarzystwa dla wszystkich Stron i splraW 
wyłącznie tylko Lwów. u'l. Głębloka 14, I. m. 35, 
godżina przyjęć codziennie, ,a]e tylko od 4 do 5-tej 
poipiołulduiiu.

Wkładki yprasza wydztial wpłacać Ijijtyiko na rk. 
Tow. w PKO. Warszawa ,Konto Nr, 153.135, Czeki 
na żądanie lub i w urzędaćh pocztowych do nabycia'
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Tajemnica zamachu na Prezydenta państwa
44-ty d2ień rozprawy.

Z a z n a n i a  d r a  W ł o d z i m i e r z a  B a c z y ń s k i e g o .

m!f,a . ^ pi’e ^^Y-idn iczący oznajmią ze taj.
zgodnie' z IwjnliosWiem obirony

■pzesłuhcc odwokatolwi dr. Baczy^slflegb^Was- 
f  Rawicza na okoliczność, iż słyszę fi że 

Si awcą zamachu j'est Olszańskii.

nown^T*110 ?rubulnał postanowi! pofwlołać ,p(ct-
oo Rr.Pyr° l eC lnika sll‘TŻantŁ Lamgiąwticza T 
n : Romanowskiego,, na okoliczność, czy na
S ł S  9t i e J ^ m,b'a20stała rzucona znaleźli 

•odiamk' szkła ub irurkę szklaną) która wedle
żeznan Olszanskiegor ała bgć częścią sk ibow ą
bomby Dalej powoldie lirybuna jm]j Kopacza

P°j! t : wreSu udzielenia wyjaśnień, czy 
m dekti rce zna ezionej w  bombie (były ślady

SSański P‘‘enia- °  czetm! Również 'wispominał

nhrnneT  HuZl  ̂ N\nioskóK  postawionych przez 
WfHlo 'oświadczy się później.

oo w  W, dni?,° U iSeJ rGttar2a P ^ ls tw a  polskie 
nn-n _  v n miB Stc'g Rr stykać silę [w! Wie- 
do grupy kom^nnif tą R? thieim! ' miał należeć 
Dar nr I l  lvM.idtój łoWĆÓIwf1f. -  -
konfidenta O+óz J'ef . na , afo™acjacb jakiegoś 
oóZ I m  w"Vl^zt%  db tego ra S tu

S S n T u S Ą g w i  S S m Z
Rolh wyjechał R -a” ZC mąz ]€-* Zygimiunt
Posil Polica  i ? ? 3 1924 2 Wiicdnia do 
mu p raw ok aL r l 3 slM«lr(feal że Roth 
w ę m e r S f qS '  - ° JąĈ  ^  rządu
S e  t S l c h  , £ S1 D* T  °  -Zasi^ 'rTza-iruM Ar, sPr- Me'wn. li zagr.;
l a _  Dr W ł ' haj 1 owcófwf‘ w Polsci ne
tom. na okńk Bacz9ński adwokat piolwjń-
r z u i l  T e o f i l  o n  SC mU w iad'ofak>y. i ż  bfcfnbę 
WOjsko‘4 j  ° llszanskl 2 ram;i,en[iia uktt. ‘organ

alenhf;vBf Zyiń1ski opow ia 'Ja- fwf kilka dni po 
b Lneao i J ‘ i 9°  Wzbśnia l92<  spotkał iw£j- 
htóreoo na- *|Za sP°łecznegio i  naukowego, 
ten r, nazwiska kv!ymienić n e chce. D zia łacz 

przebywa stale zagranicą, a tylko czasami 
przybywa na krótko dc. LWowa. Gdy zKzTa

q er? °d Vra Ra j“ Ż Kvl6wazas W w 'ę  Stali-gt,ra; a;r. Baczynskii, ftaluiważuł, ż e  nie wiieir™

5<*#.!’kTjyftSS
ow działacz 2e M e  z wszelka oartmśdb 

i d n  - aJ O lerain jjee, 'Członek W  O

me zauw ażył, d z ięk i temu ł p t z l r u  Pik g o !  „Nasi apoteozo\vcy mają pefw|ien zapas sU
na ch w ilę  zdrętfw fiaf • n kt wńlmk | P'R!rlaLy wólwj, przymiiotnikófwDpoChWalnyCh'(vvf naj'-
* ™ t h ł . i  ś p i o c h u  ” ’e " “ sf opnl aohl .  p e W ie . ź c  tak p r fr fen t.s tą . 
J 1 ręki. pu b liczn ość  zaczęła  sii r ^ i - i  ^  • i łe  b lank iety U w ie lb ień 1, (wl k tóre ty lk o  p i s u j ą  
j °  g °  U ratow ało . D r. Bacz.jiV ki ^ .e -ła c . ii lazw iska uczczonych  iniebloszczykólwf. , Poiróiwp 
łRJf ze  podczas ro zm o w y  te j  naziwtok c\? i naw szy ich 'a rtyku ły  i molwjy nad  g.robleM  Si' 

- 9 - '  n.'e bą<'o w ym iec ion e . °  j k ieW icza  i Źejpm sk ilcgo.; łatjwlo idostrzeźejmy,

Na dalsze pytanie obirony św iadek zeznaje) 
iż imu Wiadurmy od1 profesora giinn. !w|~P|rze- 
myślu, że Olszański tlTljał zdawać popjra^yj&ę 7 
września 1924 (Byłoby to zgodne z tern..1 co 
Olsz. zeznawał jvo policji berlińskiej)

W  Lem jmSejscu zabjrał głos prokurator i od
wołując się na pia|r. 1 5 4  p . k,J któriy muiwji, że 
w  Wyjątkowych tylko jwjyipadkach1 może1 świadek 
zasłaniać się tajemnicą — postaw^ jwfnjiosek o 
zmuszenie świadka do ^ImjienfCnlia nazwiska 
owego infcirmaLora.

Po przerwie pojwfiadojnił nrzeWodńlczącyt iż 
trybunał ^postanowił złwblnić św[i|a[dka od wyja
wienia nazfwTIska tej. osobyi, lód któ|rej dowie
dział się,, iż  zamach dokonany bylf ip|rzez »kr. 
tajną organizację. ,

Informator bawiiejnii jwjedld zeznań świadka 
jest znanym Ukjrallńskilm' liistorykfięin 1 biawi za
granicą.

Prok.: Z  piowodu odlrzuoenia tego Wfiiiusku 
zastrzegam sobie zażałenje nieważności.

Świadek następnie ponoiclirie ‘wtferdzł. Iż 
spiraiwca zamachu no rzpceniul pieLardy na ch|w|ilę 
zdrętwiał i nie ufc-jekał' li to go ucbrpniło od 
aresztowania.

Pirok.: Wspbmniał pan o dyskrecji dbczegoż 
ta Więc dyskrecja ob|o(w1iązywała,' czy tylko db 
nazwisk ?

S w .: Do Wiszyslkijelgo.
P,rok.: Prz'elcież pan ;,o'tem mćwi 1 dir. RaWfi- 

czowi- ?
Sw .: ?jesl bn Uno^mifcotegą od lat dżieCihnycht. 

powiedziałem (mfu to |yvf sekrecie..
Pirzew.: Więc nie dotrzymał pan dyskrecji],' 

a popełnił 'niepirawidłbjwfość ?
Sw .: Tak jifilst,, niepiraWfidłowość.
P;rok.: M ówił pian iró(wfńież o tem dr,- Was- 

se.roty* miimio dyskrecji?
Sw<.: Zpocząlkilem (w|rześnia bjr. bawiłem1

Z  dnia.

Z fr7.i;saułlska ntyśU endecKieJ.
„M yśl" endecka zwąca się ; ;Narodotvv(ą" (o- 

ni iwszysiko mójulią ii piiszą ^l’ i[mftetnlu! Śnairodu") 
zamieszcza następujące cyniczne uwagi' Ale 
ksandpa Ś więlochoWfiki ego o Żeromskim;:

ił j. ę, ' j nazwiska uczczony ch iiłMruubZtiynurwi. J I VII
' I na’wsz9 '"'h 'artykuły i tmolwjy nad1 grobicpil ‘Sien- 

•»'"* ‘ ‘ "= ogw ) wymieniiione. ~ °  j k ieW icza  i Źelromskilcgo,; łatjwlo idostrzeże|my, że
Nazwiska informalorą c z ł o l w t „,1,1.,• ! 0ne były utkane według telgb samego (w!zo,rul.

k>r-,w!, , " atr’ei' a zarazem wybitnego aJednak ci dwaj  pisarze są niepodobni do sie-
61 c 9 0  d,r. Baczyński Uile cbdibł1 v im« •' Bie fc’ żadnym rysie. Ktoś riieWiegty W( rozró

że względów pohtyi nych. ymienic. żnianiu ich dżile1?,' (a odurzoną k a dzid! owym
irzed sądem doraźmiimi ntrzosw qi„ ;„  ( ,, dymeim, trybularżów dziennikarskich!, jest prze-

r ^ S T ' . "  f -  *  P kia « H H b  g e n » z ó « ,  róż-
d|r,. Rawuczofati o swjej rozmowlle • u i ( niąc9ch siC tylko nazwiskami. Zniiarłym najlroz-
czem Dr. Rawir., -Wlie 2 dąafa- ! sn te
go zwoln

n iew in  y CZIOIWPCK Cjędaiie zasarl'7-nnn ” t“ '- uucuuHiy J jv » i ic u u n »  •»*! *-“ i------
ni» W 1"  .DlaiCzeigo pian w  sadzie na e^enlarzach 1'iter^U'ry nie powibhy stoso

"  Sy r 1! ze inforim;; jiam|i: Um wać si? ldo ^ g c  zjwypzaju- i odbMh-tóc go tylko
cnieTn   . - J '• strojiem karawanU- orderąmJ na poduszknch j

liczbą oirszaku1.
Boleśnie pomyśleć, że Żerojtnjski utmarł1, ale 

smutno również,' że jmijuo ipiokrycjiid jego tru
mny wieńcaimi pięknych frazesóiwji Wie (wiadomo, 
kim on \tłaścitwt,e. był- Może kiedyś się o te w  
nowieimy. Ty|rńicza,sem słyszyfm(y i zapefwSie dłU- 
go .jeszcze słyszeć będziemy tylko piobożne w o
łania mMseinóW z imiinarelólw(‘ bzie 11 njkarskiich: 
IM a ho met jest wielki pirorok!

P- Swiętocbolwbkiemu nie (Wfiad^fB® _ ki,m 
był Żelromski, A m,aim; Wiadbmb, k!i!m jes: S(wlię- 
toćhbwski. Gdyby nam to wtiadgnfiibm nie było. 
dowiedzielibyśmy się, jakitn1 pi. Śfvi1\ęloc’hro|w|s'Kj 
jest, Właśnie ze słófw1' wlyżej po*vvied zła nych..

■Wy n"- zapadnie na nn Z !wlviruk zasądza-

r  iCJtTfcT*4tem ro zp raw y  naukrtó ™  0 h>'c 'Pirzedmio- 
ż M oś w  'n"e ^ W rie ciekawe j.

i* . ’

w .: Z. ą lluuirlrniącjjami.
■ ją p M e  zapadni 9 l ^ irok 2a^ dza- 

ikówi 
Wy n
dobrej ' “ '^^mnerriie 

zajęcie, niezgodne z Sslotn2? Iirzedstawia pe'wue 
■k'eni jest ip. P as ter n a k ówną1̂Z ̂ ?y' ak,4n śwfiad- 

Sw : Pozateim biifem' i i . ł , .
Świad ek Iwy jaśni a daleii żc^n^ui /6tll[ 

" ';Av|ał z dir. Wasserelm. , roz"
^Pom niał że fwfie i ż  zalm a^l 1 rw^e d'9™ o. . | ’ 2alkach wyszedł z kół

c z f ł i ^ ^ i ^ ^ p r z y j i a c i i ó ł  napiął ciT. -pja.
Na

ryński “7 " napisał  dir 'Ba1 
,d0 “ 9° działacza stale

nitnit go T T  za^ralm-  2 P|r°śblą o zfwfoT 
nia z „ L  2 danego słowa. O d ip^edźi ostat 

miesiąca była od(miowna.

w  Msrjenbadzi[e i ł*;bpomnja.iejnif o tem uównJ^Ż1
dr. Wasse.roWi.

W ogóle zawsze ^'[jrażałem' opliinjęj/ ze nie 
Sldgeir. lecz tajna organizacja Ukraińska ao'kb- 
nała zamachu.

Na pytania jednego z sędziów7' przysięgłych! 
świadek zeznał, iż Wj kolendarzyku niemUeckiijrr̂  
„Schon - Schon" 'Codzienn ie notuje w a żn ie js z e  
wypadku. Roznwjfw(ę z jnffirpiatorem co db fak- 
tU, g  Ukraińcy dokonali zamachu — śwfiadek 
zanotował pod datą 11 fv.lrzepn4;a z. ,r- wraz 
z nazwiskiem interlokutora. W  przeciągu' roku 
zwracaał się dwUkrolnie db niego listownie z 
prośbą o zwolnienie z oyskrerji. Otrzymał1 jed- 
,nad odmowną odpołwltedż;, listy te  zniszczył, —  
gdyż policjo często dokonywała inefwjizji w m ie
szkaniu świadka.

Dir. RingeT postawił następnie (wjnńosldi;ali(y 
sLwielrdzić, i‘ż Firjdryah nje był fA{e WltdnjU 
no 8 sierpnia z. r,, aby na ptauje, sylUacyjlnym 
ustalić, gdzie stał Olszański, aby sprowadzić z 
Berlina model bomby, ora z ażeby urzesłuchdć 
adwokalólw ze Sambiora d|r. Syiropia i dir. Vaer- 
stendiga na okoliczność, liż1 jU ieti oni Wiadomość 
z kół ukraińskich z Pirzemyślal.f iż Olszańskłi 
dokonał zamachu. , , ,

Dr. Landau uzupełnij! ostatni wiiiosek lei.i, 
ażeby powołano jako sjwpaidka adwokata dir. 
ZahajWewicza, na okoliczność, iż Olszańskii1 — 
rzucił bombę.

Prokurator sprzeciwił się tym iwfnfioskqm|.
NasLępnie IzeznaWał kap. Leon RoinańskL ire- 

f&renl biezpieczeństwa pirzy Komendzie imiiastą, 
który Wraz z sierżantem L angiefw(iiczetm! zbierał 
(roztrzęsione po ulicy części rzUconej pertardy. 
Zeznanta jego dotyczyły tego faktu1. Części szkła 
ze zbitej (rurki sźklanej świadek njłe dojrzał 
WóW^zas.

Sierżant Langiewicz ponolwln l̂e został zawe
zwany fw| celu złożenia w yjaśnien,'W| jiaki spo
sób była skonstruowana petarda-

Swiadtek rójwfnież Uie dojirza^fianii kawałkófwt 
szkła ani jrUrki szkłanąjl o której1 Wspomniał 
w  s'wlych zeznaniach Olszański.

W  środę o (giodz. 9-teji rano ciąg dalszy 
(rozprawy.

Akademia ku czci pruz. Narutowicza.
Z ihlcjaiywy Związku1 Legjoniislów polskich od

była się 0. bm. vi sali rallulszowej A'kad'emja ku ucz- 
iczebiiui pamięci Jragilczme zgasłego pi:eiWsze'.go 'pirezy- 
dentla Rzeczypospolitej PolskŁej.

.Słowo występne wgipowiecMał ob. Selima!, kładąc 
:n,aćisk na smultae objawy zachwaszczenia kłamstwem 
życia publicznego w Polsce. Ofiarą domagogttczueigo 
kłamshya był właśnie przedwczesny tragiczny zgon 
obywatela lej miiary, co ś. p. Gabrjcl Narutowjiicz. 
Bolesne dżieje winny być dla współczesnego poko
leniu n-auką S podiękatą do walWi z tetm!, co Iplodkolptuje 
ztb'ówe podslawy młodej republiki naszej.

Dalszą część wieczoii-u wypeJntły pirodbkc-je chó
ru! drukarzy i deklamacje art. tealru miejskiego pip!. 
Skrzydłow-skfej * Helskiego-Kowalskiiego. darzone szcza 
r fin  oklaskiem.

Wyzwolenie za rozwiązaniem Sejmu.
W AR SZAW A, 7 12. (A W .) IW dniU w c zo 

rajszym odbyły się objnady zarządiU głównego 
Wyzwolenia pod pirzcJwbdnicLwem pos. Stolar
skiego. Referaty W ygłositi' nos. Matinofwlski; i' 
Rudziński. Po dyskusji stwierdzono).' i'ż należy 
utrzymać w naj|wtyższe|mi rapłęwu podjętą akcję 
w kieii unku irozj\\'tiązanliia Sejmu. Klub pariaimlen- 
Lairny zajmuje nadal stanowisko opozycyjne iwtS- 
bieic nowego irządu1.

Wzrost bezrobocia-
W ARSZAW A:. 7 12. (A W .) W  ostatnim, 

tygodniu listopada l'iczb)a bezrobotnych! w 1 W ar
szawie iwjynosiła 7‘500 osób) czyti wzrosła' o 
900 osób w  pioirótwlnanilu z poprzednim tygo
dniem. \

Konstytuanta perska.
TEHERAN, 7. 12. (Pat.). Odbyło się, tu' inaugu

racyjne posiedzenie (konstytuanty, która ma zadecy
dować o przyszłym ustroju państwowym Persji1.

%
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Niech żyje biurokracja?
'i

W  ,,Czasie'“ plsz^ p. Hutpka o .bezczelności i bez. 
Użyteczności pracy urzędników ministerstwa spraw' 
TCwn. Dla przykładu podaje, że rozesłane zostały 
olbrzymie drukowane na pół metra kwadratowego 
wielkich arkuszach kwestjonarjusze. wypracowane w 
ministerstwie a przeznaczone dla wszystkich gmin 
w  Polsce.

Ułożenie tych drobiazgowych kw'es'jonarjuSzy ko
sztować mus na to -co najmniej miesiąc pracy kilku 
urzędrtikówr Praca ta okaże się liebawem n-ieuży 
teczna, bo dd wyjątków będą w Polsce należeć gm.my 
wiejskie, w  -któa-ychby i]X)traJlono to zrozumieć * 
wszystkie niezliczone rubryki dokładnie i  sumien
nie wypełnić.

Kwestjonarjusze wrócą dc Warszawy i  pójdą 
na skład. Bo gdyby kto próbował je studjować, to 
przekona się wnet. że nie mają żadnej wartości.

Tablica I. kwesljonarjuszy — zatytułowtana: „W y 
datki" obejmuje nl mniej ni więcej tylko 68 rubryk 
z  zapytaniami. wr czem jeszcze sporo podrubryk.

Tablica II. „Dochody" zawiera dalsze rubryki 
od1 69 do 113.

Tablica III. z tytułem ..Wydajność publicznych 
danin komunalnych" zawiera 57 rubryk na odpowiedzi. 
Są między niemi kucie np. pytania jak: ile w  jakiejś 
..Psiej W ólce" przynosi podatek: ,.od zbytku miesz
kaniowego", ile wynosi podatek: ,,od zaprotestowanych 
weksli".

Tablica IV . zatytułowana- ..Wykaz wydatków l  
dochodów" zawiera po wyczerpaniu w numeracji 
rubryk połowy alfabetu., arabskie liczby datszyćh rub
ryk od1 1 do 94, a na drugiej stronie arkusza dd 113.

Tablica wreszcie V .z dalszym ciągiem wydajności 
danin komunalnych, zawiera wzdłuż 57 rubryk, aj 
wszerz 31'

w t  ~  - - i -  * * £  *•* 1 -
W , ..c.,M'wis^#»i trudności ijinapfd we są P0' 

ccm niemożliwości wyszukania godnych kanJyda-1̂  
Alfred' Nobel przeznaczył wr swoim testamencie 31 
1 jonów koron szwedzkich na pięć nagród ro-c 211,2
jx) 200.000 koron. A mianowicie (lyzy nagrody liua j,iaiy

być Udzielane za najważniejsze odkrycia w  dzie^2*' 
nie fizyki, chemji, medycyny i fizjologji .nastęP11̂  
za dzieło literackie w jakimkolwiek języku, odzn& 
czające .się najsilniej wysoką. 'idealną tendencją, u ^  
końcu1 za skuteczną i zasłużoną działalność dla u’-'22' 
czywistnienia 'idei powszechnego braterstwa ,zmn>'eJ 
szenia zbrojeń j wprowadzenia międzypaństwowy2?* 
sądów’ rozjemczych (nagroda pokojowa . T rzy  pieA'" 
sze nagrociy rozdziela akademia nauk. o literackiej
decyduje akademia literacka w- Sztokholmie. Nagi®'

^  , . . .  , tę pokojowa wyznacza parlament1 norweski, — czet1*
Du-zo jeszcze wody upłynie, zanim warszawlscu „ ,, ■' ■ J \ . . , . , . . .  i)cn<y

. . , Ł • Szwed- Nobel pragnął złozyc hołd pokojowo Usp^
nautzą się mówić i  pisać tak, aby ich wszyscy ro
zumieli.

Mówi się o ptolrzehf-e redukcji wydatków państwo
wych. A  ileż to pieniędzy państwowych wyrzucono na 
ten „kwestjonarjUsz", który nic nic. wyjaśni, bo nie 
wszyscy nań odpowiedzieć będą umieli i mogił.

Jak rząd zwalcza bezrobocie?
Jeszcze „Mazaga“.

Robotnicy fafcjrykt „,Mazaga“  zagrożonej- 
zamknięci ejm z powodu bjraiku surofwiców zw ró
cili s!ię za pośrednictwem ZWiązkul Robjo-tnjfcóiw! 
Garbarskich do Rady zWiązkófw! t. j. dd ro błotni - 
ków  całego Lw|ofw|a o pomoc.

Nie możejmy -przewidzieć skulkófwl tej akcji 
i stanowiska jrządtr iwt teji spralwfie lecz dlta iro- 
betn ików  sprawia ta jest pierWlszej wagi i pie
kąca. Prżeiaewszyslkiem ptwtierdztipiiy kilka z a- 
sadńiczych faktów : źle gjrozi robjotnłiikom - i ich 
roazinom -oozoslanie 'na zti|m(ę buz pracy i chTe- 
ba, że fabryka .M azaga" może zatrudnić 1000 
Irobłotników, nie jak obecnie 300, że przemysł 
garbarski nie odiczuiwta kryzys ii.! że .rząd do
tychczas niicnic zrob|ilłU w  kierunku kontynuo
wania pracy lw- tejże fabirycd pomijmó koła
tania u kompietentnych czynników. P;rzeic|ifw'h'igv 
uwidacznia się tendencja sabotolwlania całej tej 
sprawy, (w- kierunku zamknięclila ,M azagi“ .

Słyszymy ciągłe na|rzekania w  pirasjd, że 
przemysł w  Polsce nie iwiyirzylmuje konkurencji- 
bo  niema zastosowania ostatnich zdobyczy te
chnicznych w  produkcji, a tymczasem taką -wła

śnie fabjnjkę likwiduje się. Śmiało tw^erdżtmy 
że  aziała lu zła  w o la  jednostek osobiście zainte
resowanych iw’, zamknięciu tejże fabryki.

Jeszcze b:a;rdziieji zainlaresowany jest tą 
sprawą proletarjat , bezrobotny miasta Llwjb- 
wa, jak rólwinl-eż i -t^ąd, którego objo|wjiąz:kiem j 
jest dążyć do likw.dacji bezrobocia, a nie roz
szerzania go. Nas nie obichocizą a foru ; krę
tactwa i źłodziejspuja jróżkajch Koln'ikó]w| i in
nych panów, niech za to odpofwliadają iwlmni;; 
ale my chcelmy utrzymać warsztat jpFiaow ebee- 
myi. by fabryka bylia w  rulchu, byi fwl niej znala
zła zajęcie chociaż część bezrobotnych i dla
tego zabieramy głos.

Niech rząd postawi kontrolę;, niech1 robi, -co

sobjionemu1 narodowi norweskiemu.
Piękną Ideę fundatora spaczyli jednak błu-rok-i 

c i szwedzcy. Pierwsze trzeba Im  było aż czterech 
do opracowania statutów. (Nobel Umarł 10. grud' 
nią 1896 r. a dopiero 10. grudnia 1901 zostały ro2' 
dzielone pierwsze nagrody). Oczywiście, nie obeszli 
się bez ciężkiej maszyuerji biurokratycznej.

Zakupiono kosztowny gmach, przyjęto wielki szta^ 
urzędników', sekretarzy, blbljotckarZy i  Iłóniaczówl 
co pochłania blisko czwartą część sulmy, ‘przeznaczono 
rui nagrody. Ale to jeszcze nie Uómaczy dlaczego 
nagrody z każdym rokiem się zmniejszają.

Nagrody -przyznawane od r. 1901 'do 1903 wynó 
siły ogółem rocznie 700.000 kor., w lalach ostatnie!- 
spadły do 575.000 kor., wob-ec czego od czasu dd 
czasu nie wybierano laureata z tej lub Innej cizi®' 

dżiny.

Ostatnią bezpośrednią przyczyną upadku funda’ 
cjil Nobla jest system oodalkow-y rządu szwedzkiego- 
Od czasu wprowadzenia podatku postępowego, ktd 
ry  zastosowano i no tej Instytucji kulturalnej cora? 
większa część odsetek rocznych zabiera władza skat' 
bowa. Podatki, wypłacone pirzez fundację- Nobla pan' 
Blwu szwedzkiemu w ciągu ostatnich lat dztiesięoim 
wynoszą 3,121.000 kor.

Pewien w-yblllny ekonomjista domaga się zuppłnegd 
zwolnienia fundacj* od opłaty pod a1 ku państwowegou *  t

t i oblicza, że w t y *  wypadku, gdyby na administracji 
uWaża za slosofwlne, a?e niech- jgjre dopuszcza1 odliczyć w  ciągu 10 lal następnych nletylkb 25 pro2, 
lekkomyślnie d'o nędzy nas irobotnimO\Vl i na_ . Îg nawet 10 proc., to jeszcze możnaby nagrodę ppd'
szych rod z in .

w  liście do Rady Zwdązktr Zawiodofwfych za
żądano zwołania publicznego IwEecu ?w( Lej 
spirawie i interwencji u pana ministra pracy. 

Czekamy na Irezuiltat.

wyższyć z obecnych 118.000 kor. na 152.000. O 
zwolnienie fundacji od podatku zabiega też bratanek 
fundatora, inżynier Nobel.

TyslącB bezdomnych dzieci ucieka na Kryn*

Zadłużenie fundacj Nobla.
Fiskus psuje dzieło wielkiego fundatora.

MOSKWA. Ze Sewastopola doszły alarmując® 
wteści. że na Krym -ucieka tysiące dzieci bezdomnych/ 

j których pełno w  Jałcie. Alpaku- | Sewastopolu. Nd" 
cują one na bulwarach, w budkach ulicznych, w  skU' 

Pewne zdziwienie wywołała wiadomość ogłoszo-, dniach zdecydowała się fundacja na udzielenie na- ach za miastem, żebrzą, kradną łub Uprawiają pW' 
na w  prasie europejskiej, że fundacja -Nobla w tym . grody szwedzkiemu profesorowi Mannę Siegbahn w  slytucję. Gdyby nadeszły mrozy a nte było ciepł®! 
ro k u  nie udzieli żadnej nagrody z itego jakoby powodu1 Upsała za , jego -prace w dziedzinie analizy promieni zimy. dzieci ife riie przeżyłyby jej. 
że brak godnego kandydata. Dopiero w ostatnich' Rónłgena. t

0  europe jską  un ją  c ło w ą .
nansową całej Euiiopy. Azja wschodnia swoje poczucie niu' się od kraju macierzystego zwolna i  z bied®
siły między innem-i ie tależe z tego antagonizmui

Dewaluacja pieniądza, zadłużenie, redukcja eks
portu! i spaaek konsumuj^ to symptomy strasznej; 
chronicznej choroby, toczącej wszystkie państwa eujroJ 
oejskie po wojnie. N ie dadzą się one Usunąć polityką 
rządów tych państw^ skierowaną ku leczeniu1 własne
go tylko organizmu gospodarczego^ receptami przez 
każde z osobna stosowanemli, a prowadzić piająi-emi 
do t. zw. antarkjij, t. j. do samowystarczalności — nie 
mówiąc już o tern, że najważniejsze z postulatów ty.ph 
znachorów. mu-r celny i podwyższenie skali wywozu- 
są sprzecznościami samemi w sobie, gdy dążą do 
nich wszystkie państwa.

 ̂ W  erze, zmierzającej do najwyższego rozwoju' 
teci.niklj w której podział pracy, zdawałoby się, osią
gnął już szczyt, znajdują się jeszcze ekonomiści wul- 
garr.ij stojący na stanowisku gospodarki średniowiecz
nej. Politycy ci jak gdyby nie w iedzieli, że gospodar
stwa poszczególnych krajów są ze sobą związane^ 
łwoi/.ąo niejako zależne od siebie wzajemnie członki 
jednego wielkiego go,spo dar siwa światowego.

Straszny pessyinizm ogarnął Europę; państwa,J 
posiadające kolonją, 'tracą .wiarę w  trwałość węzłów-, 
łączących kolonje te z krajami macierzystymi. Daw,n a i 
kolonja angielska, Stany Zjednoczone,/już dzisiaj jest 
najwlększem w dziejach gospodarczych mocarstwem j 
wJierzydelsklem i grozi zagarnięciem w  zależność fj-

europejsko-amerykańskiego. Dotychczasowa organiza 
ej a i ukształtowanie Europy wobec tych faktów prze
żyły się.

wielką złączyły się w- Unję celną.
Może tedy niedaleki jest czaSj, kiedy ludy i tuV 

żowie sianu' Europy dojdą do przekonania, że należy 
przystąpić do zbUrzgnta murów- celnych;,, odgradzaj^

Nic dziwnego,, że licznym polifykom społecznym , cych pańslwb i gospodarstwa,, a wejść na drogę 
którzy poza lem w  niozem ze sobą n|o są zgodni] p irzy-frzenŁa europejskiej jedność; celnej. Że konieczno

świeca jako cel gospodarcza unja państw europejskich 
2 której w przyszłości wyłonj.ć się Tnulsji politycznie 
Zjednoczona Europa.

Kiedy w1 EUro-ple nie było jeszcze tek' ciasno,, —

w tym kierulnku i wewnętrzne i  zewnętrzne już za' 
'istniały, nie widzą lylko ślepcy.

Jeszcze przed wojną w"ielu mężów stlanu i pisa
rzy społeczno-polillycznych broniło w  pismach i  P0'  
litycznych mowach -parlamentarnych idei Stanów Zj2'

istniały prawie na kaidtem tepytorjurn ,dzisiejszych zWlaj dboczonych Europy".
tyeh0| zjednoczonych państw Jiczne małe 'państwa su-| W ojna przyniosła reakcję na Dem, polu. Myśl , j f łjł 
weremm które tworzyły zarazem odf-ębne organizmy ropy środkowej" miała raczej charakter zaczepno
gospodarcze. Sku-lkiem bądź zewiięteznych^ bądź też 
wewnętrznych konieczności skoncentrowały się i zje
dnoczyły politycznie i gospodarczo Hiszpan ją, Włochy. 
Niemcy. Stany Zjednoczone Europy wydają się wielu 
taką samą nie,możliwością, jak ongiś Zjednoczone W ło 
chy, które Mclternich nazywał, „pojęciem 'geograficz
nemu. A różnice między państwami eupopejskfemi 
nie są bynajmniej 'większe Tiiż które istniały m iędzy 
p-oszczególnem,i Stanami Ameryki np. m iędzy Nową 
Anglją a Kałifornją lub Meksykiem. Niemałe różnice 
też dzielą etnograficznie'północną i południową Fran
c ję , szczepy chińskie i  'indyjskie

Stany Zjednoczone nie tworzyły też zawsze jedne
go tesytorjum celnego i dopiero w  12 lat po oderWa-

porny-, ,,,Europa środkowa" miała bronić państw1 
tralnych przed1 enlentą. — Pokój wersalski), sankcJ* 
nie mogły służyć na poparcie idei Zjednoczonej 
pys bo zaoslrzyły tylko antagonizmy gospodarcze- «

Ale jakkolwiek Europa 'przegrodzona jest' w żd^ . 
i w  poprzek wysokimi mulrami celnym^ —• a 
dlatego ,̂, bo absurdalność tych OTaktyk tem ja s k ^  
wiej występuje — nikł nie wiierzy w  trwałość tego T° ^  
drobnienia gospodarczego. Oczywiście, że prześw'1®  ̂
czenie to nie ulsuw-a jeszcze trudności przejściia 2 .

itychczasoweao stanu do jedności terytorjum gospo®

(Dok. nasK)
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gospodarczej i '  literniczej najwięcej przyczynia
l i  się ludzie. Hiszpanie masowo emigrują ze swego 
A iu . ale .feż masowo zasilają kraj swój dolarami. 
Jhiiczcno. że wpływu tam rocznie z Ameryki około 

0 mii jo nów pesetów, oo stanowi około jedną trze
bią budżetu państwowego Hiszpan ji.

^ *' emigranci tek wysokich suin do kraju nie
stosunkinosy łają a wpływa to fatalnie II a I1H5ZC

gosjios darcze i finansowe.

j • i^a f^hojęiność emigrantów względem kraju) 
_ zy 0 się wiele przyczyn a przedewszyslkiem agita- 

£Ja zamorska Zamorskich, ks. Adamowskldh czy Głą- 
ńpisktcdi a ponadto bezrząd każdoczesnych rządów 

otydhczasowyeh. Agitatorowie wszeehjrolscy szerzyli 
wśród emigrantów polskich nienawiść do PiłsUd- 
®£iego i ostrzegali, by do ,,Polski Piłsudskiego1' nikt 
Stosza r.ie posyłał, bo to antychryst, socjalista który 
Polskę W ift. Ciemny, spracowany, ogłupiany chłop 
na emigracji księżno - pańskich rad słuchał, pienię
dzy do kraju nie posyłał, a równocześnie „ameryka- 
ńlzowaJ się1-. Ze wszystkimi wsiąkał w glebę amery
kańską. o kraju przestał myśleć, oszczędności skła
dał nie w bankach polskich lecz w' bankach amerykań
skich.

>ieniaflM cmigranfdw -- a uiiżyczHa amssryKstóa.
’ !■ * ? * ’ \ s l J . f * * 'w\ J
łiJiszpanja, kraj ubogi posiania na wyw^óz wuiuo-1 Z drugsej iSb’ony zaufanie jego J^iftywialy po- 

^°ńa, sławne wina ł ludzi. Winogrona *  wina | rządeczki w kraju. W  czasach dewaluacji marki poW 
ulko częściowo ratują bilans kraju, do jego równo- skiej panował niesłychany chaos w  ruchu ptrzekazo-

‘ wym. Wypłacano zamiast dolarów marki wedle kUr- 
sU w  dniu* doręczania adresatowi co 'już znaczne 
przynosiło straty; po nadto żaden z rządów nie starał 
się emigrantom zabezpieczyć ich przesyłek dolaro
wych. tak, aby mogli być spokojni #że w  żadnym 
wypadku) ani w żadnym banku pieniędzy swych nje 
stracą ani pieniądze ich nie'stracą na wartości.

Tego nie zrobiono, a masowo kradzieże dolarów' 
z fisiów amerykańskich dopełniały reszty.

Rząd polski zabtega obecnie o 'pożyczkę am e-1 
rykańską. Ma ona wynosić około 125 m iI jonów; to 
jest tyle mnilej więcej, ile do ubogiej Hiszpanji plrzy-; 
syła corocznie jej wychodźlwo amerykańskie.

Zbfodtaicza agitacja demagogów' wszechpolskich na 
gruncie amerykańskim i  niesolidność pewnych czyn
ników w  krajm jak pocztia, P. K. O. banki sprawiły, 
że wychodżttwo polsk'ie niemal1 całkowicie odwróci, 
ło silę od własnej ojczyzny, że straciło do jej ludzi 
zaufanie.

I dlatego oszczędności swych dó kraju1 nie przy
syła lecz zasila niemi banki amerykańskie. Niemała 
część tych oszczędności dopiero dlrogą pośrednią db- 
stańie slię do Polsld w formie ciężkiej pożyczki a- 
merykańskilej.

mm

Otwarcie Teatru Matiego.
aa' '̂ Mały, przy ulicy Gródeckiej 1. 2, przez 

ruchu utystycznego i  zamiłowania do teatru. 
i.zta«y lata pv| ulubio-nem miejscem rozrywek dla sze- 
rokłch rzesz

, staraniom dyr. Ludwika Czarnowskiego
adaiO się jow ołać nn nowo tę ważną placówkę kultu
ralną, której uroczyste otwarcie odbędzie się w  p|?ą- 
,tok. Teatr Mały stanie się znowu Wkrótce ośrodkiem 
godziwej, wysoce artystycznej rozrywki i nie prze
szkadzając w niczem Miejskim Teatrom, poziomem 
swych sztuk i szlachetną rywalizacją na polu arty- 
istycznem może^ tylko przyczynić się do wzmożenia

Tradycyjnym zwyczajem otwiera dyrekcja Teatr 
sztuką polską, mianowicie „Grubem-t rybami11 Bałuc
kiego. w pierwszorzęduej obsadzie z gościnnym wy
stępem znakomitego .artysty M. Jedno'wsklcgo, oraz 
z udziałem Szymborskiego. W  głównych rolach po
nadto ujrzymy dyr. Czarnowskiego, który ma w  sztu
ce tlej wielkie pole do (popisu i  uroczą ulubienicę 
Lwowa Z. Łozińską, dalej H e l s k i e g o - Kowalskiego, Zblro 
jewskiego i innych. 1 '

Dyrekcja pragnąc istotnie Wszystkim bez wy
jątku ułatwić wstęp do teatru, dała ceny rekordowo 
niskie, a mianowicie od ,5 zł. do 50 groszy

Krytyczne czasy dla ssfuR piasty 
% o c z n y c h

• ł *
Powojenny kr.,zys gospodfoczy jak i przeżywa' 

onecnie Europa, najdotkliwiej daje się we znaki przed 
stawlclelom sztok plastycznych, malarzom i  rzeżbiia- 

    “ • - >  «—• -
Czasy obecne grożą wpgost zagładą sztukom pla. 

stycznym. O nędzy i zupełnej ruinie mkterjalnej ar
tystów' donoszą dzienniki hieniieckte. Nielepsza sy
tuacja panuje we Francji i wr Polsce.

Dziś, gdy trudno znaleźć grosz na kupno ubra
nia, nikt nie kupuje olrszów  u malarzy. \

Istniało w-e Lwowie kilka sklepów, sprzedających1 
obrazy. Fiskus zaliczył je do handlów towarów' lu
ksusowych. poczem obłożono tych kupbów odpowiie 
dliimi podatkami.

Wobec fegc kupcy .ci zostali zrujnowani1, tern. 
hardziej, że handel obrazów' zamarł zUpiełnie

W  lokalu Weitżmana. przy ul. Akademickiej, 
gdzie niegdyś malarze dawali swe obrazy w  kom|iSj, 
dziś urządzono wystawę luster karykaturalnych

Zaiste karykaturalne czasy nastały dla adeptów* 
sztuk pięknych.

W ie c  p raco w n ik ó w  u m y sło w y ch  w  Lublinie
Pod wpływam Centralnej Organizacji Zwiąźków becnych. Zebrani Uchwalili szereg rezolucyj k wśród! 

Zawodowych Pracowników Umysłowych ruth zawodo- których najważniejsze są: 1) w sprawach organiza- 
wy pracowników- Umysłowych na prowincji w  ostatnich cyjnych. wzywająca ogół pracowników db skulnlenia 
C71 i znacznie się wzmaga. W  różnych ośrodkach się w istniejących W iązkach1, zawodbwych i do roz- 
odbywają się wiece i  zebrania bardzo liczne, na wTnięda energicznej akcji celem realizowania zadńi
których omawiane są sjirawy i zagadnienia aktolalne; 
dotyczące bezrobocia, kryzysu ekonomicznego, usta
wodawstwa ochronnego i ubezpieczeń społecznych.
• Osiafoio odbył się laki wiec w Lublinie zorgani

zowany przez miejscową Okręgową Radę Zawodową 
Związków Zawodowych Pracowników Umysłowych na 
czele której stoi p. DąbkowskL prezes oddziału Zw. 
Kauczycielslwa Polskich Szkól Średnich. W  skład 
Rady Okręgowej wchodzi* 10 miejscowych organizacyj 
zawodowych. W iec odbył się w dniu' 29. listopada br. 
w sali Iitharm onji przy bardzo licznym napływie 
Uczestników wśród których było bardzo wielu bez- 
Tobotnych. Referat w sprawie najbliższych zadań 
związków zawodowych wygłosił dr. Henryk Raabe 
z Warszawy. Sprawę bezrobocia i Ustlawy emery- 
tolllei zreferował p. Dabulewicz. delega1 Centralnej 
? r§anŁzacji. Obydwa referaty wzbudziły ogromne za- 
*ńtei'esowan!ie i  by ły  gorąco oklaskiwane przez o-

® Interesy miast przy pafoelacil 
ziemi

. « ^ . sł.vo Tdołro rolnych poledto wszystkim
"U jewodonn abv przy parcelacji rządowej uwzględ

n i 00 w  H erw izw n  rzędzie potrzeby zdrow ofoe i 
r ^ t a r n e  miast g m i" i instytucji społecznych w  tych 
^yPadkach. k iedy  inatytutje społeczne czyn ią  stara- 
K  °  wyłączenie' części parcelacyjnych m ajątków  dla 

zdrowotnydh i  Instytucji użyteczności, pu-
'‘foiej.

Potrzeby takie należy bezwarunkowo uwzględ-

t ,  fWszcze-ólne województwa po winne donosić u- 
parceLacyjujmi. jakie obszary będą ' potrzebne 

* . z''''rezei-w o w a n ia dla sam orząd ów  I w związku 
powinny być opracowywane odpowiednia plany 

^lacyjne.

wiinlęda energicznej akcji celem realizowania zadań 
związkowych, 2) w sprawie ustawy o najmie pracow
ników  umysłowych, domagająca się ’ szyliklzgo wnie
sienia projektu ustawy pod obrady Sejmu. 3) w  
sprawde Uslawy emerytelnej, d) w sprawie nalychmia- 
stowego zorgauizowaińa na terenie Lubliiia akcj- dó- 
raźnej pomocy, którą ważniejsze ośrodki kraju już 
zasilały objęte. Wreszcie domagano się niezwłocznego 
wprowadzenia w  życie noweli do Ustawy o Ubezpie
czeniu) od bezrobocia, uchwalonej ostatnio ptrzez Sejm
S Senat.

W iec był poważną manifestacją, świadczącą o 
ton . że pracownicy umysłowj na terenie Lubliina 
pragną współdziałać z rutehem zawodowym całego 
kraju) i że będą dążyć wspólnie ze wszyslklmli1 Zw. 
zawodowymi pracowników Umysłowych na ferenjic Rze
czypospolitej jak najśpieszni.-jszego wywalczenia 
należytego ustawodawstwa ochronnego.

Fundusz dla bezrobotnych pracown. 
umysłowych.

został na piątkowym posi eiz-cn iu  Kojmjitetu1 roz
dzielczego w  całośc’ 'wyczerpany.

Na 852 ubiegającycn się o pomoc, olrzyimlała 
371 osób ia kwotę zł. 21, MO.

Zarząd Fulnduszu ma nadzieję obrzy|m|ać z 
ministeirstwa )w; cjiągti [girudhTa jeszcze dalsze pie - 
n 'idzei. w  takim razJ.£ obk1 zieleni zostaną ci, 
klóiryeh podania tylko z powodu! szczupłości 
kwoty musiały bjyć odłożone1. Etwpntualne Iwpoo- 
Wienie fur(ypłat zostanlie ogłoszone. Do tego czh- 
sp zawiesza się |rejest|Tiaeję noiw(o zgłaszających1 
się. Natomiast Wypłaty t y ^  którym Komitet 
przyznał zasitek. ‘Uskuteczniać bęclzie kasa 
Funduszu bezrobocia, jeszcze w  'poniedziałek 7 
i środę 9 grudnia w  godzinach popołudnio
wych. *

Siterafura, nauka, ŝ tuua,
REPERTUAH TEATRU WIELKIEGO W E  L W O W IE .

Wtorek, o godz. 3.30 popol. „N oc  św. Miko
łaja11. — Ceny zniżone popoł.

Wtorek, o godz. 7.30 w'iecz. „W ilk i11. Ceny zni
żone.

Środa, o godz. 7.30 wiecz. ,d'aust‘ . Gościnny w y
stęp Ady Sari.

Czwartek, o gódz. 7.30 wiiecz. „W ilk i'1. Ceny 
zniżone.

REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI (uL Sfyneonwk
Wtorek, o godz. 3.30 popoń „Jej Wysokość 

Tancerka1’. — Ceny zniżone popol.
Wtorek, o godz. 7.30 wiecz. „Marielta11. Ceny 

zniżone.
Środa, o godz. 7.30 wiecz. „Codziennie o 5-tej11. 

Ceny zniżone.
Czwartek, o godz. 7.30 wiecz. „MaiieJta11. Ceny 

zniżone.
REPERTUAR TEATRU MAŁEGO, ul. Gródecka 2.:

Piątek, 11. bm. o godz. 7.30 wlecz, ,.Grube ry 
by11. (Inauguracja sezonu). Gośc. występ Al. Jedlnow- 
skfego I Szymborskiego. W  gł. rolach Czarnowski, 
Łoiińska. Helski-Kowttlskl, Zbrojewskij Sfoniawska. 
Nawrocki.

Sobota, o godz. 7.30 więcz. „Grube ryby11.
Niedziela, o godz. 4-fej popoł. „Grube ryby“ .
Niedziela, o godz. 7.30 wiecz. „Grube ryby11. 

TEATR ŻYDOW SKI (Dyr. S. M. G IM PEL
uL Jagiellońska 1. 111

Gościnny wyslęp H. Harta i S. Prisamenta.
Wtorek, o godz. 7.30 „Umarły człowiek11.
Występ pp. Harta i Prlesamenta. Srodia i  czwar

tek teatr zamknlęiy.

TEATR W IE LK I, powtarza dziś, po raz ostatni,, 
na popołudniowe przedstawienie, po cenach zniżo
nych. laniasC czna baśń dla dzieci, Atacieja Szukiewi. 
cza: „Noc św. Mikołaja11.

Wieczorem, po raz drugi, polężny, wstrząsający 
(bw.i [i a [ rewolucyjny Romain lloll a u da.: ,,Wtlki , •— 
w* świetlnej reprezentacji artystycznej pip.: Sosnow
skiego, żyteckS.cgo, Bieleckiego, Brzeskiego. Czakiego 

i LerUnera. Kalinowskiego, otochmana, Rzęcklego. Za- 
' blrel.skiego i  iin. w  efektownej dekoracji ip. Węgrzyna, 
pod1 wytrawną, niezawodną reżyserją p. Sosnowskiego.

„FAU ST11 wsjłaiHała opera Goulnoda,, wznowiona 
będzie juiUro, w  środę, w  Teatrze Wielkim), z gościn 
nym występem )p. Ady Sari która stwarza alepo- 
rówluuią kreację Małgorzaty. Dalszą obsadę stanowią 
ppi.; Kasprowiezowa, Popowtczówna, Marllnii, Schiitz 
i In. — md reżyserją p. Lewickiego, a kierownictwem! 
miuzyeznem p. Zuny.

„NOC LISTO PAD O W A11, arcydziełu Slianlslawa 
Wyspiańskiego. Ukaże się w Teatrze Wielkim' na po
południowe przedstawienie dla .nlodzieży szkolnej, w  
sobotę, dnia 12. bm. Zamówienia wcześniejsze przyj
muje codziennie Komitet Rozrywkowy dla młodzieży 
w budynku szkolnym um,. Tańskiej przy ul. Jabłonow
skich. Spczedlaż biletów tamże w  środę i  czwartek 
od) godz. 5—7 wieczorem.

„o Ą T K I 192511 powtórzone dziś będą dwa razy 
Popołudniu o godz. 5-tej pO cenach zniżonych i  wie
czorem o godz. 8-mej. Bileity przez cały dzień od! 
godiz. 1 I-tej w  kasie watru „Semafor".
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Program wykładów Komisji Oświatowej P. P. S. w lwowskich 
Związkach Zawodowych w miesiącu grudniu.

Początek o godzinie 7-ej wieczorem.

O R G A N I Z A C J A

Związek Metalowców
!0  grudnia we czwartek

Związek Kaflarzy
11 grudnia w  piątek

Związek Prac. Gminnych
11 grudnia piątek

Stowarzyszenie »Zgo a«
12 grudnia w  sobotę

Związek Zaw. Kolejarzy
14 grudnia w poniedziałek

Związek .Metalowców*
17 grudnia we czwartek

NAZWISKO PRELEGENTA

tow. Sokołowski

tow. Skalak

tow. M. Hankiewicz

tow. Dziurzyński

tow. Fróhlich

tow. Dr. Trawiecka

TYTUŁ WYKŁADU

•Kapitalizm, jego struktura i tendencje 
rozwojowe*

.Imperjalizm, przyczyna wojen*

.Polska a Ukraina*

.Zaranie socjalizmu*

• Demokracja polityczna a gospodarcza*

.Praca, jako podstawa społeczeństwa*

n

Olbrzymia urieża wodociągowa 
w Pradze.

Szybko wzrastająca Praga 'nio&iada niewystarcza
jące CrządzfciiLU wodociągowe. Ma^islirat wiidząc . że. 
Urządzenia wodociągowe w Karanem nic są wystarcza- 
jącet rozpoczął już w roku 1924 budowę nowej wie
ży wodociągowej na odnodze Wełtawy. Urządzenie 
filtrować będzie dziennie 30.000 m3 Wody. Prócz tego 
zasilać będzie wodą rurociągi ze znajdującego się 
pod dnem rzeki źródła. Filtrowana woda Wełtawy 
będzie czysta, zdrowa | dobra do piaia. Pojęcie o

Wielkości w ieży dają bliższe szczegóły, odnoszące się 
do je j budowy. Na miejscu, które zajmuje wieża, po- 
bawlić możnaby 30 domów mieszkalnych, przy bu

do \Vie zużyje się 150 wagonów żelazaj 800 wago
nów cementu. I 60 wagonów drzewa na rusztowa
nie. Na same fundamenta użyto 31 wagonów żelaza, a 
■la parter 45 wagonów. Ca!a budowa stoi na 705 że- 

11 azo - b e Co n o wy ch słupach. Już dźiś olbrzymie zbiorniki 
na wodę umieszczone pod ziemią roblią Wrażenie 

! wielkich kalisko mb. Buldowa ukończona będ/ie w ro
ku 1927.

Największa w świecie reklama 
świetlna-

Paryża nie podziwiają od niedawnego czasu1 cO' 
wieczór fantastyczne widowisko. Na tle ciemnego nie* 
ba nocnego, wynudzają się potężne kształty wieży 
Eifla. obramowane girlandami jarzących się światłem 
żarówek. W  chwilę później sylwetka w ieży przemie
nia się w bukiet iskrzących się gwiazd. Raptem wy
bucha. potężny wulkan światła czerwonego (/zapalają 
silę oślepiające białe słońca, li wynurza się imponu
jący kometa z s zero kun złotym ogonem. Stopniowo’ 
cały Hien. fascynujący obraz zmienia kształt, formu
jąc olbrzymie ljibery nazwy je-dnej z wielkich firm sa
mochodowych

Stopniowe przeistaczanie się gwiazd1 i komety vf 
litfery gigantycznych rozmiarów (wysokości! 21 met-’ 
rów ) jest bezwarunkowo zdobyczą toeh uitfcji.

W ieżę ESfla oświetlają 24.000 żarówek Philipsa. 
Kabel elektryczny ma 31 km., ogólna zaś długość 
urUtów wynosi 56 km.

Techniczna strona Ustawienia lego rodzaju re
klamy świetlnej naslręczała wielkie trudności, tem- 
bitir.dź.iej, że większa część robót1 musiała być pro
wadzoną na znacznei wysokości. To  iteż wynagrodzetiiio 
robotnika, pracującego na samym szczycie wieży wy* 
uosjilo 250 fr. za godzinę

^Comunikat.
X BACZNOSC IN W A L ID Z I PRACY I W D O W Y, 

pob.erający renty w Zakładzie Ubezpieczenia Robotni
ków od wypadków! W  spin wach bardzo ważnych, do
tyczących inwalidów pracy, wdów i sierót po ofWacŁt 
pracy należy się zgłaszać do Związku1 metalowców 
we Lwowie, ul. Ormiańska 31B we wtorki od godz. 7 
dó 8 .wieciz. i niedziele od 10— 12 w poł. 10

"  11 1,1 i i i .  11' l l i n '

Tm witne. milm. 1 ufaltowy zwykle m tokUm 
S, *-*11. Kadetłue Zł. — M.wtekieia Zl. -■ (».

i l i ■ »■  m m m m  » ....... .
• .giiWMa—mm n i   ...... .— imimrtMmn—jum

Tanin sPrzedam kuchnię blasz. z bratrurą, ciepły ober- 
I  d l l l U  [.(jjfj ubranie sportowe i inne rzeczy w  dobrym 

stanie. Ul. św. Anny 5, lewy parter w  bramie. 1112— 1

N3 spłaty wsze^ ’ e J^aszYr|y * Motory poleca >PILOT«,

O G Ł O S Z E N I A Na 1-ej etr. Zł, ->'70 Drobne ofł. xa *łcwo Zł. —•!& 
Komunikaty Zł. —'48, lamiejacowe o 26*,, troi*

i opłatnie.
Lwów, Batorego 4, —  Prospekty darmo

MntPPU Pfinnp Sem i-D iesel od 6 do 120 HP. 
I l l U l u r j  I 51 p I I C  maszyny młyńskie, kamienie, to. 
karnie, pompy, pasy, transmisje, poleca , .P IL O T “  Lwów, 
ol. Batorego 4. 998—

Tnknrnip Strugarki, Wiertarki, Heblarki, Motory, 
I  I J A n l l l l C j  Maszyny młyńskie, Kamienie, Pompy, Pa

ły  poleca »P ILO T « Lwów, ul. Batorego 4. 990—

Q A  r/jb kosztuje los 3 kl. 
MA* Loterji Klasowej!

Ciągnienie 10 i 11 grudnia.
1099— 3 Losy sprzedaje (póki zapas starozy)

Dom Bankowy

Lwów.pl. Marjacki 7 S chiitz  i Ghajes

■

i
Iga. Daszyńskiego

poleca

KSIĘGARNIA
L U D O WA

lw ó w , Szajnochy Z

P ** M » « 7 u n ić ri I dbaicie 0 swoie nwszy-
• • • l l i w w ł j l l i w t i l  • ny i dlatego zamawiaj

cie materjał łożyskowy tylko oryginalny babbit firmy 
„BABBIT“ Cholewiński & Ska, Warszawa.
Zastępstwo na 

Małopolskę ) }
Wiitlł9n,(SPzoo< Lwów, Pasaż q  Iw UIKdll Mikolascha. Tel 1 1j .

Czytajcie „Dziennik Ludowy“.

ra

. . .  iL j . :

1111— 1 . ■ . Jaworów, dnia 1. grudnia 1925.
W  myśl art. 62 i 68 ustawy z 19/V. 1920 D. U Rp. Nr. 44, poz. 272 i tozdc 
rządzenia Min. Pracy i Opieki Społ. z dnia 21/111 192L. D. U. Rp Nr. 33 poz. 
211, zmienionego i uzupełnionego rozporządzeniem Min. Pr. i Op. Społ. z dnia 

28/XII 1923. D. U. Rp. Nr, 3/1924, poz 21. rozpisuje się

W
które odbędą się w niedzielę 14 lutego 1926 od godz. 8 r .no do godz. 8 wie< zór.

W ybranych ma być 45  członków Rady, a to :  3 0  z grona ubezpieczonych
i 15 z grona pracodawców.

Uprawnionymi do wzięcia udziału w  wyborach są ci pracujący, którzy 
w  dniu wyłożenia spisów wyborców t. j, w  dniu 6. grudnia 19 6 byli ubezpie
czeni w  kasie chorych w  Jaworowie i ukończyli 20 rok życia. Każdy ubezpie
czony ma 1 głos.

Uprawnionymi do wzięcia udziału w  wyborach są ci pracodawcy, którzy 
w  dniu 6. grudnia br. ubezpieczali pracujących w  Kasie Chorych w  Jaworowie 
Każdy pracodawca ma tyle głosów, ile mu przypada w  myśl § 87 statutu Kasy 
na podstawie przeciętnej liczby ubezpieczonych w  ostatnich trzech miesiącach, 
conajmniej 1 głos a najwyżej 80 głosów.

Równocześnie wzywa się do złożenia list kandydatów, któr* muszą być 
wręczone Zarządowi Kasy w  Jaworowie najpóźniej do 23. stycznia 1926 włącznie.

Listy kandydatów mogą zawierać 2 razy tyle kandydatów, ile ma być 
wybranych z danej grupy delegatów. Kandydaci muszą być umieszczeni pod 
bieżącymi numerami, podać należy imiona i nazwiska kandydatów, zawód, do
kładny adres mieszkania, jakoteż adres i nazwisko pracodawcy. Głosować można 
tylko na jedną z list uznanych przez Zarząd Kasy.

Jeżeli w  terminie oznaczonym zgłoszona będzie tylko 1 lista kandyda
tów, głosowanie nie odbędzie się, a zgłoszonych kandydatów uzna się za w y
branych.

Dni i  14. lutego 1926. nastąpi głosowanie oddzielnie Jia pracującyc h, od
dzielnie dla pracodawców.

Głosowanie odbędzie się w  następujących lokalach wyborczych : Jawo
rów: dla Jfac idawcow w biurze Pow. Kasy Chorych, dla pracowników w gma
chu Sokoła. Krakowiec: obie grupy głosują w  Urzędzie gminnym.

Głosowanie odbywa się bez przerwy od godziny 8-mej rany do godziny 
8-mej wieczór. Każdy wyborca głosuje osobiście. Pracodawcy będący osobami 
prawnemi głosują za pośrednictwem uprawnionych do tego pełnomocników.

Szczegółowe przepisy wyborcze podano w  afiszach.

Zarząd Powiatowej Kasy Chorych w  Jaworowie.

Bezpfatr e ogłoszenia aia poszukujących pracy.
Bezrobotnym — nie mającym binr pośrednictwa pracy przy organizacjach — zamieszczamy jednorazowo bezpłatne ogłoszenie objętości do lu-cin słów

rG ZA M IN O W A N Y  PALACZ obeznany z prowadzeniem ko- I DOSZUKUJĘ zajęcia do dworu jako kowal Łaskawe zgło- I POSZUKUJĘ jakakolwiek posadę —  zawód 

B itków Io łomN a X ó r ’n f r  36 2ajęCla' 7 Aleksander szema: Siarkiewicz Eustaehy, Lwów, Pełczyńska 9. I *  nerski. Zgłoszenia do Admin. pod >Ucz
zawód pomocnik kel

'ize iw y*.

/.fidtępra tirtczcln rer!akt. red. odlpow, B R O N ISŁA W  SKALAK. —  DruSr Lwd. Sp, Tow , Wyd„, Lwó",r, m. lj. Sapiehy 7J   iTefl, 496


